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TEićEFON BEZ OPtTU 

VA USŁUGACH S»T!ŻBV BE?F'E 
C7ESSTWA W NIEMCZ! CM,

Tajemnicza zbrodnie w Bor
IM A C /T G O  SAYIETA W  TYM  ROKU N*E P R Z Y N IÓ S Ł ^  NAM ROZ* 
R A D O W A N IA  D U S Z ? —  N IE S PR A W IŁ Y  T M iO  M l ‘.D O STA TK I 
Ś W IA T , C Z N E O O  S T O Ł U . —  DRAK O Ł TA R ZA . SA  KTÓRA MBY SU; 
SK ŁA D A ŁO  O JTARY. —  PANOM 'ANI!: Z I.O T F U O  C IELC A . —
P R Z E K O D O W A Ć  NAM TR ZEB A  P S Y C H E  S M R O D U . -  ‘ WADŹMY 
JA K O  D O B R Y  B U D O M  M C ZY , M K l IW Y  A P O S J O ł. ! A RCHA N IO Ł 
KAR/ACY. — DOBRA W O Ł A  NIECHAJ B g D /J E  PUM PARIYJ- 

NA ÓYSZ YSTKICH S T R O N N IC  1 W .

PolicJaHt niem iecki. zaopatrzony  a pa­
ra lein radiotelefonicznym . A para ty  te ­
lefonu bez d ru ta  w protv ad /o n e  w shiż- 
hic bezp ieczeństw a' w  Niciiu-zeeti, od­
dały  już niem ałe usługi podczas o sta t- 
ifleU rozruchów . Na rycin ie w idzim y 
podoficera poiicji, '.ao-patrzonego ao .tra ­
tom w ci.wili. gdy  otrzym ana w iad o ­
m ość tajleto lcfcn tcznH  konmnikpjo sw o- 
j. rrru koledze. -

7 KOMISU SEJMOM'YCH.
ncieioncm od naszego krwcspondotila.)

W arszaw-a. 26 grudnia.
PgSiodzertię se jm ow ej kornRi 

skarbowej, mającej rozpatrzyć  pro­
jekt ujfewy o nadzwyczajnych pcl- 
momocnictwach dla Prezydenta Rze 
czypospolitej, odbędzie się dn.a 2. 
stycznia i 924.

P o sied zen ie  se jm o w ej kom isji 
.p ta w n ic z e i, n a  k tó re m  ro z p a try w a ­
na będzie  s p ra w a  u s ta w y  o paćlu‘0- 

'n ie  lo k a to ró w , odbędzie  się. d r d a jf .  
s ty c z n ia  1‘>ĆM.

o -----

%\l ów, 2S. grudnia, 
(©.) Sp ięta Bożego Narodzenia 

buły n nas w Polsce zawsze szcze­
gólniej wzruszają,ym symbolem od­
rodzenia duclia zc w szystkiego, co 
pyłem ziemskim przysypuje tkwią­
ca w  duszy ludzkiej świętą ideę do-

niamal ponurym fciemnym łonom iw 
l>rzcja«iią zazwyczaj u-uic tegorocz­
nych iwjąt Bożego Narodzenia,

Ci, którzy mdesmy alj niedostatki 
świątecznego Stoln, których nie stać 
hyib na sprawienie radości swoim 
najmilszym, -skromnymi bodaj podar-.

bra i miłości, —- jed: oczącc wszyst- Ekicm, to łbyfy te sfftry inteligencji 
kich, ubogich i bogatych, w  ckojnej 
wierze w  cudowną moc Buskiej 
Dzieciny, co zstąpiła z ukrbios, aby 
.zgfadiz-ić nieprawość świata. —  W  
tym reku tę najmilsze ze świąt nie 
przyniosły nam tego podniosłego, 
niezmąconego rozradowania uusz, 
jakie -umieliśmy domyć z globnt na­
szej wewnętrznej stoły nawet w  
tych latach, gdy na zewnątrz nas 
szałafy najzawziętsze burze i kata­
klizmy dziejowe.

A -przyczyny tego nic szukać w  
tern. że święta te, ongiś w Pflłsoo 
m lok i cm i miodem płynące, więk­
szość narodu obchodJła si tym ro- 
;k-h stromnię i ubogo. —  lae brajkto 
na siołach wigilijnych tradycyjnych 
sinakotj ków —  i żn. co nalsmimniej- 
szc — tyiko tu i ówdzie wkiziaio 
się w  oknach gorejącą światłami, 
strojną cliomkę, ten cud. zjawę na­
szych nńl u-s i fis kich, który' rozświetla 
dobrem, niezagasłem wspomnieniem 
cały wiek hrdz-ki... i nioied-uego

Lecz nie
M->* \V><Jr> VI r

to - f  iciszwze nie lo, 
« y.w vU e tmtwwnwy m.

pracującej, która za czasów wujon- 
nycli -i powojennych, .za czasów 
walk o nowy' ustroi .świata i nowy 
ustroi Ojczyzny, przyuczyły sic do
wyrzeczeń i ofiar —  to były te 
sfery -robotmeze, dla których brali 
jest poidaty-m towar:.,'yjzem żywota 

A«o mteiancnoiią szezegółną napa- 
watu nas w tym roku to, że b 'a k  
dziś te g o  o ł ta rz a ,  na k tó r y m  b y  s ię  
z  c-hecia , a  n a w e t  radością s k ła d a ło  
te  w y rz e c z e n ia  i o f ia ry  —  ż e  lirze*; 
edwiiic właśnie '.pochłania je wszyst­
kie jedynie i wyłącznic ohydny ! 
 ̂brutalny kult /Jotego cielca. Żc n a  

' nędze i b r a *  skazany jest o rg a n iz m  
państwowy, me mogący zaczerpnąć 
dostateczne-i dla swego rozwoju i 
rozrostu ilości soków odżywc-zyoii 
w jaybagn.iyniyro -gruncie społecznym 
— ż e  natomiast w s z y s tk o ,  co  p a s o ­
ż y tn ic z e . co niezdrowe, a n a w e t  
zbrodnicze, r o z r a s ta  s ię  i b u ja  n ie ­
b y w a le  na naszej sp o łe c z n e )  n iw ie  

1 zaiste... nie za/jdrość ogarniała 
nas na vk'ok zbyikfA? , lukśiiNU, z 

jakim paskar/e, tfch we»«v-c i speku­
lanci vósnaqfc c, r b  dna g i 

*

aaj\v.2ukiś!e}szą tajemnicę Na-rocUn 
D«ieci»ci* — ale ból i wstyd 
trwoga..

Lecz czyż te jedynie ucz«pci» 
iniaJjłby opanować.zdrową, niw-ku- 
żoną częśyt, społeczeństwa?

Drzenigdy'! — idea dobra me 
przędziw nu- moc w  samej sonie, a 
bra-my piekielne nie przemogą tylni, 
którzy poświęcę się jej siużd.e.

! oki ta, idea żyć \v naimdzie nic 
■przestała, niema powodu Jo rpi-pa 
czy. M szak Bóg żądał od Eodomy 
i EiomoTy dla jej ocalenia tylko d/Jc. 
sięciu sprawiedliwych. Ci byleby 
zdoiaii v. ydżwignąć z po.opti nie­
prawości shazai«e miasto.

T'--l,vo lTieshat to wszystko, t»* 
w nas jest dob!ego, ohafnego, sprę- 
ży się w moc W ielką, ntecłt zjotinc 
czj swe sili", w działaniu celu świiu 
domem. v,r -niezmordowanej nieusta­
jącej ani na chwiiię, a -cichej, ntę- 
roz-słośnej pracy — niecliaj stanie 
jak wielki ibtłdowjiiczy, by pradw- 
dow^ić psyche narodu, by obudzić kv 
liiszadi drzemiące, , ale nie.>tanikk 
sumienie! Niecnej idrie vk&  dobry 
apostoł ku iyni, którym garczka, 
złota i wrzawa spekulacyjna zagl;; 
szyta w duszy lepsze uczucia i nie­
chaj _ otwiera im uszy na gło-s od- 
w iec/.noj sprawiedliwości , rzą.Łl/.ycei 
światem, {xwt która- memu-w ani dla 
r.arodu, ani dla jedisostak nic, krom 
zatracenia. 1 niechaj na-konie-c potra­
fi dla oparaydi * i -'zakamieniały<3i 
stać się. Archanioieini -kara^mon z o - 

I grdsiym mieczem w dłoni. vfy«pruca- 
jącymi m\ poza nawias stiofoczeo- 
stwa.-

Stoimy dziś u mrrzełomu roku, i  
:i prz-e-łoimi w naszem zycwi poiity- 
.znem  Nowy rząd, tsa którego oze 
lo stoj czUiwitlK, o yyymónowane* 
dobrej woli _■ przy-uo.si nam orę- 
,iw«e, k-tórc ody tciro zostnto sp-cł- 
n-.ooc, a W 'i c  ,rswr, prss^aieść nfeddi-.

/



„u a / jL i A PUKANNA" Lwów, oai* 29. tsrtitiuśa 1923. t\ s ,  tL2t>.

wiernie, i w ydżw i^irtccie -z tego z a ­
tem , w jakim ugrzęzło nav .e  życie 
usutełw ow e. Alu tytko niechaj i w  
społeczeństw ie eutem obudzi się ta 
dobra wola, mech jako jedyną sw o­
ją dew izę party jn ą  w szystk ie  s tro n ­
nictw a, w szystkie g rupy  (społeczne 

v w yw ieszą  sz tan d ar; sakis Rei pu- 
Wigc suprem a lex!

m
'eęrdmt/

ZGROMADZENIE CZŁONKÓW  
KOŁA INTELIGENCJI P. S. L.

.P IA S T A

(Telefonem od naszego koresp.).
Kraków, 27, grudnia. 

(ł ), O negdaj odbyto się w  gm a­
chu M ałopolskiego To w. R olnicze­
go Zgrom adzenie ogólne członków  
Koła inteligencji PSL. „P iast1* z na­
der licznym  udziałem  członków . 
P rzew odniczy ł prezes Koła k rakow ­
skiego N. Łącki. P rzeprow adzono 
szczegółow ą dyskusje, k tórej rezu l­
ta tem  było  uchw alenie obszernej 
rezolucji, w  k tórej w yrażono  po­
gląd na secesję , g rupy  B ryla, p ię t­
nując ten  krok, jako rozbijanie jed­
ności ruchu ludow ego. Liczni m ów ­
cy  w yrazili opinię, że ze stronni­
c tw a należało zaw czasu  usunąć jed­
nostk i niepew ne pod względem  
ideologii.

SPRAW Y K O LEJO W E.

(Telefonem  od naszego  koresp,).
W arszaw a, 27. grudnia-

(Ad). Toczące się w  m inisterstw ie 
kolei n a rad y  z udziałem  delegatów  
poszczególnych dy rekey j kolejo­
w ych z o s ta ły  ukończone. N arady 
te do ty czy ły  podziału jazdy  na ryk 
1924. R ozkład jazdy  dostosow ano 
w pew nej m ierze do w skazań  osz­
czędnościow ych, ograniczając kur­
sujące pociągi głów nie w ruchu lo­
kalnym  o 5—10%. P o d w y żk a  ta ry ­
fy od N owego Roku w yniesie około 
115% w  stosunku do ta ry fy  obe­
cnej.

Tu dodać należy, że ko ła  kolejo­
we obliczają zarobek  skarbu  na o- 
statn iej podw yżce gw iazdkow ej na 
1000 m iliardów  m arek  polskich,

JE KOSZTOW AĆ BĘDZIE TELL- 
\  FON.

iTclefonem od naszego korespondenta.)
W arszaw  a. 27. grudnia.

(Al) Jak  słychać, abonam ent te k ­
toniczny za  1. k w a rta ł 1924 ma wy. 
nosić dla abonen tów  p ry w atn y ch  45 
franków  srzwajc., dla zbiorow ych ('•) 
fr. szw ajc., a  dla publicznych 91' ?r 
Szwa je. Certy te odnoszą się ró w ­
nież do L w ow a, gdyż spółka ake 
telefonów  w arszaw sk ich  dzierżaw i 
także telefon}' lw ow skie.

PR Z E JŚC IE  „N O W EJ REFORM Y” 
W  NO W E R FC E.

(Telefonem od naszego koresp.).
Kraków. 27. grudnia.

(*) W  czasie Św iąt kolportow ano 
tu w  sferach przem ysłow ych  i 
tfckuutfkarsikkdi pogłoskę, jakoby 
„N ow a Reform a” zosta ła  sprzedana 
niejakiemu p. B aum ow i, k rakow - 
sfkiemh przemysłowcowi-, w łaścicie­
lowi fabryki w  Lodzi, o raz 'że ho­
tel „G rand” został naby ty  przez po. 
s-ła K orfantego do  spółki z niejakim 
p. K orn/ek licm . P ogłoska ta  dotych 
caas niespraw dzona.

Olbrzymie podwyżki podatku
od cukru, spirytusu, drożdży, zapałek i papierosów.

Lwów, 27. grudnia.
(jp.). Z dniem 24. bru. ludność zo­

stała dotknięta nowemi, bardzo znacz- 
nemi podwyżkami podatków konsum- 
cyjnych.

Podatek od cukru podwyższono 
na 40 milionów za 180 kfc. od spirytusu 
na 2,469 ty  i. za litr, od drożdży na fcOO 
tys, za 1 kg., w az 12 tys. od pudelka 
/apatek.

Szczególniejszą też opłeką otoczono 
palaczy. Certy wyrobów tytoniowych 
podniesiono do następującej wysokości: 
Cygara Hawana sztuka 420 tys.. Bel­
weder 140 tys., W awel 290 tys., B ryta-

aica 205 tys., CtUia 200 tys., Trabuco 
250 tys., Portorfeo 135 tys.

’ Papierosy; SSinKs szt. 70 tys., Kalif 
55 tys., ł.tfiPskic 45 tys,. Prezydent 30 
tys., Damskie 30 tys.. Sport 27 tys.. W ar 
szawskie 27 tys., Wiała 22 tys.. Wanda
y  E s. ~

Tytusie do papierosów: Karton Kir 
5.-00 tys.. Xanti 3,100 tys.. Sułtan naj. 
przedniej 5?, v 4,500 tys, Najprzedniejszy 
macedoński: mała paczka 4,209 tys.. Tu* 
recki najprzedniejszy S30 tys.. przedni 
turecki 700 tys.. średni turecki 000 tys.. 
kresow y 420 tys.

I ‘

Zaliczka na podatek mai
mini być zaraz vtpłaconą!

L w ów , 27. grudnia.
Izba skarbow a ogłasza, żc Mini­

s te rs tw o  sk a rb u  uchyliło re sk ry p ­
tem  z  dn 24. g rudnia  192.3. w s trz y ­
m anie  egzekucji za liczk i r.a p o d a ­
tek  m a ją tk o w y  od  przedsiębiorstw

handlow ych T. i 11. kategorii, pro* 
v.; a d rących  lian dcl ‘ tow arow y. —. 
D otyczącym  płatnikom  — o ile do 
dnia 31. grudnia 1923 w płaca do­
browolnie zaliczkę — nie będą li­
czone odsetki za  zw lokę.

GORKIJ NIE WRACA DO ROSJI,
(1 clef. od naszego korespondenta).

W arszaw a. 27. grudnia.
(M.) P rasa  sow iecka donosi, żc 

pow rót G orkija z zag ian icy  do Ro­
sji odłożony łz o s ta ł na czas nieo­
graniczony, gdyż Gorkij zapadł po­
now nie n a  p łuca. ( v

• TOWARZYSTWA OKRĘTOWE 
WZNAWIAJĄ RUCH PODRÓŻNY 

Z ROSJA SOWIECKĄ.
(T elegram  „G azety  Poranuej**).

Londyn, 26. grudnia.
(*). G rupa to w arzy stw  ok rę to ­

w ych i kolejow ych angielskich, k a ­
nadyjskich i holenderskich zaw arła  
z rządem  sow ietów  trak ta t, m ający 
na celt?'' w znow ienie ruchu podróż­
nego z Rosją. Siedzibą cen tralną to ­
w arzy s tw a  będzie M oskw a, zaś po 
rosyjskich m iastach będą rozrzuco­
ne liczne filje.

Tajemniczo zbrodnio i  Borysławiu.
Nieprawdopodobna h storja, jakby wyjęła z filmu 

kmematagrsten-go.
STOPNIOWE ZNIKANIE URZĄDZENIA TECHNICZNEGO. -  Z SZY­
BU Po z o s t a ł a  t y l k o  w i e ż a . —  d o z o r c a -z ł g d z i e j  w v -
SPRZKDAŁ 1 WEN TAR Z ZA BEZCEN. — PASERZY CHCIELI SIĘ 
BRO-NIC PRZY POMOCY FAŁSZYWYCH ŚW IADKÓW . — SKU­

TECZNA INTERWENCJA POLICJI.

-Borysław, 27. grudnia, 
(h) ) fe tor  ja B orysław ia, 1 dzięki 

n iebyw ałem u doląd  w ypad  k r  vt, 
k tóry  m iał miejbse w  ostatnich cza­
sach w zbogaciła się jeszcze o jednią 
kartę... Zdarzył się wypadek, jak 
by żywcem  w yjęty z jednego z 
sensacyjnych filmów amerykań­
skich,’ w yśw ietlanych  z pow odze­
niem w  kinie... Lux w e Lwowie, 

F irm a naftow a „L enartow icz, 
Bracia R ylscy  i Spka" w, B o ry s ła ­
wiu z cen tra lą  w  W arszaw?.:, 
zmontowała przed kilku miesiącami 
na Wrażnicy szyb „Lenaryl**, w .,,-. 
posażony w najnowsze śro ó .i tech- 
niczne. W iercenie m iało się rozpo­
cząć z w iosną, a do tego ezas-u m ia­
now ano dozorcą szybu niejakiego 
B ernarda E isensteina, jak się obec­
nie pokazało niebezpiecznego szu­
lera- P ó tizcbu jąc  pieniędzy h a  karty  
i luilatyki, E isenstein począł zwolna 
ale system atycznie pozbywać urzą­
dzenie szybu, tak, żc wkrótce 

inwentarz w artości 30 miliardów 
znikł, jak kamfora, 

a zosta ła  jedynie drew niana w ieża.
Skradzione przedm ioty  Eiseu-: 

stein pozbyw ał za bezcen. 1 tak up. 
kocioł parow y z a rm atu rą  wari. 
około 7 miliardów’ sprzedał za 606 
milionów, m aszynę wiertniczą wart.
I miliardy za 160 milionów, pasy 
wielbłądzie wart. miliard za 1 mi­
lion marek, dynamontaszynę wart.
3 mijardy za 16 milionów. P rz e d ­
mioty te  nabyli Aron W egner, Izak 
H irachband, Izak B ergm an, Bloch 
Janek. Egit Jonas. Luks Samuel, 
Mozes B ernstein , Sam uel R ischeles, 
l.COn B runcngra ten  i Jakób Scłim er.

Gdy ónegdaj w łaściciele firmy 
dow iedzieli się od osób postron­
nych, żc z szybu została tylko w ie­
ża, zawiadomili policję, k tó ra  ro z ­

p oczęła  pod/tikiwania za w  mię­
dzyczasie  zbiegłym  E isensteinem  -i
po iki i ku dniow y cli posziikicya-niucii 
ujęto go w Samborze, gdzie zg ry ­
wa! się w k arty . A resztow ano go 
w ów czas i odstaw iono do sądu w 
Sam borze, 

j Tymiczasem wyntieiiteńS poniżej 
kupcy b ó ry staw scy , k tó rz y  n&byli 
skradzione przedm ioty,

rozpoczęli robić sta ran ia  w kie­
runku uniewinnienia leli,

a to w  ten sposób, żc  całą w inę na 
siebie utlal w ziąć Eisenstein i przy

pom ocy ia s /y w y c łi św iadków  
miaf udow odnić, że sprzedał u rzą­
dzenie szybu za w iedzą i na polece­
nie pełnom ocnika firm y inż. Ogiń­
skiego. B y nióctz tego rodzaju  do­
wód przeprow adzić , wynajęli znane 
ną bruku boryslawskiiu indywiduum  
M ozesa Reicha, k tó ry  miał się zająć 
w yszukaniem  ś\v iad-ków. stw ierdza" 
iącyeli. że słyszeli tia w łasne  uszy 
iKdceeuia inż. O gińskiego. Akcji 
tej werbunkowe; przeszkodziła pbiL 
eja, a m ianow icie \vy\y. z lw ow skiej 
ekspozytury  śledczej Pysznłk, któ­
ry po p rzep row adzen iu  dochodzeń 
na miejscu, aresztow ał Reicha i od­
stawi! do sądu w  Samborze.

Skradzione p rzedm io ty  rpoza dy- 
uam oniaszyna. k tó ra  znajduje się w 
in rt.k u  w%S tarzą  wie, zo sta ły  w ca­
łości odebrane i zw rócone w łaści­
cielom.

ROKOWANIA ROBOTNIKÓW  
ANGIELSKICH Z NIEM IECK IM I"

(Telegram  „G azety  Poranne:").
Londyn. 26. grudnia.

( ’). W ielkie zain teresow anie bu­
dzi w  tut. kolach politycznych loko­
w anie, jakie prow adzi jeden z p rzy ­
w ódców  robotników  angielskich 
B ernard  Shaw  z niem. soc-dem  
„E xliange-T elcgr.“ donosi w  zw iąz­
ku z tein , że  konferencje tc m ają na 
celu w yw arcie  nacisku ua P a ry ż  w 
kierunku poniechania p rzez F ra n ­
cję polityki odrębnej, o raz  w  kierun­
ku w prow adzen ia  niem. socjalistów 
do rządn  M arksa. )

j a k  r o s j a  W a l c z y  z e  s p ł k u ,
-. ' - •- LACJĄ.
Moskwa. (PAT). D zierżyński o 

g łusza oficjalnie, żc p rzeprow adzone 
aresz to w an ie  916 osób w M oskw :e 
by ło  niezbędne dla oczyszczeniu kół 
handlow ych od. ży  wiol a rj ekuiacyi- 
nogo, o raz  iim yćn niehbż.?;J.;i:iycITrć’- 
lem cntów . Z pośród aresz tow anych  
w jd a lo u o  532 osoby.

»* aa »*j 
W skutek ponownej [zw yżki 

w szystkich kosztów produkcji pi­
sma, w  szczególności papieru ; dr u. 
ku, zniewoleni Jesteśmy w ślad za 
iu-iemi pismami w W arszaw ie, Kra­
kowie i Lw ow ie p odw yższyć r 
dniem 28. grudnia cenę pojedyncze­

go egzemplarza

marek.
O d dnia 1. stycznia 1921 wynos) 

prenumerata miesięczna: 
miejscowa bez dostaw y 2,70(4,000
m iejscowa z dostawą i za- 
S m iejscow a, 3,000.000
zagran icą j  3,250.000
przyczcm W ydaw nictw o zjistrzega 
sobie prawo żądania dopiaty na 
wypadek dalszego podwyższenia  
ceny pojedynczego eggempłarza.

'W szystkich P . T. Prenumerato­
rów’ prosimy o  wpłacenie p ow yż­
szej prenumeraty wraz z ćwentuai- 
nemi zaległościam i najdalej do dnu*

3. stycznia  
a to tem pCwtuej, że po tym że dniu 
będziemy zniewoleni P . T. Prenu­
meratorom z prenumerata zalegają­
cym  w s trz y m a ć  w ysyłk ę pisma.

W ydawnictwo  
„Gazety Porannej”
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tidi btoni piisiiej
iW łasn a  Korespondencja „Ga i. Por.*1).

B ukareszt, w grudniu, 
(m). Kolonia polska w Bukareszcie 

obchodziła urccxyńcte rocznicę p o w sta ­
nia listopadow ego W fcapfrcy a rcyb '- 
; kupiej oupraw ioce zot.u-.tw przez księ­
dza p ra ra ta  Kuczkę u roczyste  nabożeń­
s tw o  żałobne za <Jte,&e ■>-rnater6 w pow ­
stan ia . W nabozefistwit; w zię„ udział 
członkow ie P oselstw a i Konsułatu pol­
skiego, oraz liczni czrow tow ie tu tejszej 
koloni: polskiej W  Konsulacie polskim 
odbyło  się zebranie kolonii polskiej, na 
którem  w ygłosi! dr. Żalpiaclita "odczyt 
:> pow staniu listopadow em . pocaciu o- 
ilegrano i odśpiew ano nieśni narodow e.

 O-----
ROZW IĄZANIE Ż \ DOW SKICH 

DRUŻYN SAMOOBRONY NA U- 
KRAINIE.

W arszaw a. 27 grudnia. 
(N.) P ra sa  żydow ska podaje: 

W ładza sow iecka rozw iązała  oneg- 
daj specjalnym  ukazem  ży dow skie 
d /u ży n y  sam oobrony na Ukrainie. 
Z osta ły  one zorganizow ane w  ror 
ku 1919 w celach obronnych przed 
iięzuemi w ów czas bandam i na Ukra 
inie. B andy te. jak tw ierdzi prasa 
sowiecka, zosta ły  przez arrnję czer 
w on 4 doszczętnie zniszczone. Jak 
kijowski „S ztandar K om unistycz­

ny'* w tej spraw ie donosi, żydow ­
skie związki sam oobrony na U krai­
nie nie odegra ły  w  tępieniu tych 
band w ybitnej roli, gdyż p racę tę  — 
w ykonała  arm ja czerw ona!

3^ ; i r e i ł biBiiiihieia ttw-
F3»  ifiiMZj 711313 lleflEll!.
(Telefonem od naszego korespo.id.).

K atow ice, 26. •gr-udyia.
Od d łuższego czasu  odbyw ają się 

w pobliskim  B ytom 'u  ob rady  p rzed , 
sferwieieli koleni R zeszy  niemieckiej 
z  delegatam i polskich kołejj w sp ra ­
w ie zaprow adzen ia  bezioośredulej 
komumiŁacji tow aro w ej w e w zajem ­
nym ruchu pom iędzy poJeide™ ua 
nieniieckjemł stacjam i na zasadzie 
konw encji B erneńskiej. O negdai na­
stąpiło  ostateczne porozum ienie co 
do w szystk ich  kw esty  Ipornych. O- 
beenie p rzystąp iła  kom isja do z red a ­
gow ania odnośnej ta ry fy  i p rzep i­
sów  sl-ulżlbowych. Nowa tary fa , p rze  
widująca bezpośrednie odpraw ianie 
przesy łek  tow arow ych , w ejdzie w  
życrie rraw ao p o d o b n ie  z dniem 1. lu­
tego 1924.

 o-----

Lw ów . 27. gradnia.
W dutu 22. bm. odbyło  się po­

siedzenie W ydzaaiu W ykonaw cze, 
go Zarządu O kręgow ego P . S. L. 
„Piast** w e Lw ow ie przy w spół­
udziale w szjsstlccłi posłów  ze 
W schodniej MałosJofekL

P o  ib szen iym  referacie  polityca 
nym i gsospodanczym p. posia O- 
strow sk iego  uchwalono następująco 
rezo lucje :

1) W ydz. W ykonawczy Z arzą­
du O kręg. P . S. L. ,Pia.v*" ‘ na 
V, schodnią M: topoiskę stw ierdza, 
żc posłow ie z W ach. M ałopolski 
poszli na pakt z p raw icą  w tern 
przekonaniu, żc R ząd polskie? w ięk­
szości parlam entarnej dążyć  będzie 
vvszystkiemi siłam i do ranacii S k ar­
bu i adm inistracji oraz w ykonania 
■stawy o reiorm ie rolnej.

W ydz. W y k . stw ierdza w  imię 
praw dy, że  Rząd P ie z . W itasa  
zbliżył aię znacznie do zrealizow a­
nia sw ego  program u i w chw ilo goy 
uw ieńczyć nuai sw e dzieło pomyfti 

ym  skutkiem , posłow ie B rył i P a ­
włowski bez żadnych m otyw ów  
politycznych czy też  gospodarczych, 
letóreby krok  ich uspraw iedliw ić 
m ogły, rozbili w iększość poiską, 
skutkiem  czego R ząd W itosa pu- 
dał się do dyminji. W obec tego, że 
nas Iowie B ryl i P aw łow sk i z m*»- 
.'Jwów  czysto  osobistych p rzez o 
'natlenia R ządu nie dopuścili do u- 
chw alenia w  Sejmie u s taw y  o par­
celacji i osadnictw ie, a p rzez to na 
długi czas w strzym ali w ykonanie 
reform y rolnej, że p rzez  roebr.cic 
polskiej więtkozości parlam entarne) 
oć tuneli nap raw ę  Skarbu i adm ini­
stracji. że P o lska skutkiem  upadku 
R ządu W itosa poniosła już w  obec­
nej chwUi znaczne s tra ty  n a  terenie 
polityki zagranicznej, W ydz. W y k o

nsw ezy stwierdza, że postępowanie 
ich jest zbrodnią wobec Państwa  
oraz zdradą Interesów ludu, wobee 
czego uchwala im vutun. nfeofnaśc. 
oraz w zyw a, by złożyli mandaty.

2) w yd z. Wyk. stwierdza, że 
poseł Paw łow ski przez złamanie 
karności pasyjnej uraz rozfcłctc 
polskiej w iększości parlamentarnej, 
stał jiiegwinvtn niasłowania u- 
rzędu prezesa Zarz. Okręgowego. 
W ydział W yk. w yraża mu .mieniem 
Zarządu Okręg. votum nieuinosei l 
pozbawia go tej godności.

3) W ydz. W y k . w zyw a posłów : 
Poznańskiego, T argow skiego  i Po- 
sackiego, by  do dw óch tygyd  i 
w rócili z pow rotem  do K lubi ktb 
z-lozyli m andaty .

4) \V ydz. W yk., uw ażając  R ząd 
pozaparlam en tarny  jako R ząd ko ­
nieczności państw ow ej, w zyw a  
Kiub P. S. L. „Piast *, by dążył dc 
zjednoczenie całego ruchu ludowego 
na za -adccli programu P, S. L. 
„Piast** celem w yłonien ia  na nowo 
polskiej w iększości parlamentarnej 
na której oprzeć by się m ógł Rząd, 
dający gw arancję  tw ylkonąm i n.ai- 
w ążniejszych postu latów  ludow ych 
a przede\yszysfciein  ustawy7 o  .refor 
mie rolnej.

5) W ydz. Wylk. w y raża  głęboki 
żal, że kilku posłów  w łościan opu­
ściło rów nież szereg i P  S. L. 
.P ia s t1* oraz żyw i nadzieję, że po­
znaw szy  sw ój błąd, w ró cą  w  na j­
bliższych dniach do Klubu celem 
w spółpracy  dla dobra P aństw a  
i ludu. ;

Na posiedzeniu Komitetu W yko­
naw czego dokonano w yboru  ty m ­
czasow ego P re z e sa  Z arządu  O krę­
gow ego. k tó rym  zosta ł poseł B ro ­
nisław  Malik.

/
l i ,Uf.iUa,

/
nw m

z wytaztółcsnieiii śreiniem i wfjzm
ROZGORACZENIE W ŚRÓD PRACOWNIKÓW KOLEJOWYCH. — 
Z ASZł RUGOWANIE DO STOPNI PLAC. — URZĘDNICY DYREK- 
CY.jNI A MLMSTERJALNI. — PRZEPISY WYKONAWCZE MKŻ. —  
NIEJASNA STYLIZACJA AR1YKULU t. USTAWY UPOSAŻENIO­
WEJ. — AKCJA URZĘDNIKÓW KOLEJOWVCH Z WYŻSZEM WYK-

SZT AKCENTEM

G. K. CHESTER ION.

Ł a t a lp u  g w ia z d y .
Z tomu nowel kryminalnych p. t. 

„KSIĄDZ KROW N-NIEW INI\TKO’’
p r z e k ła d  z angielskiego O . Z )

(C 'm  dalszy!,
P ułkow nik  Adarns spojrsw? irari 

przeciągle i rzek i:
-  C zy  w iesz, mój księże, żc du­

żo bardziej w olałbym  zajrzeć do 
w nętrza jwoje-j gfow y, niż do tw o­
leli kieszeni? W iem. żc moja córką 
jest jedną z twoich łudzi — otóż 
urta niedaw no — 9

Tu utknąt pułkow nik na cii w się, 
ale w net ciągną* dalej stanow czym  
g ło -trn .

— (Móż uiedawim* wpr o wadzi ta 
ona do iiKi/ugo doiiHi. pew nego 
-*«K i;nc/cgo ^zlow icka, to j»ude<rży.

Lw ów , 27. grudnia- 
Nowa uslaw a uposażeniow a dla 

.pracow ników  kolejow ych w yw oła ła

gardło , tego  socjalistę, k tó ry  p rz y ­
znaje się o tw arcie , że flft "adlby 
k-Użda rzeoz człow iekow i bogatem u! 
To wszrcsilto co mam do pow iedze­
nia. A tu jest dedał w skazując na 
Eischcm  — ter. by ły  bogaty czło­
wiek. "

znać 
szem 
A co

Jeżeli chcecie, panow ie, po- 
w nętrzc mojej g łow y — o w* 
— stoi przed wam i otw orem , 
moją głow a w a r ta ?  — to mi 

"potem powiecie — odpari ksiądz 
powoli i \v zam yśleniu.

— Aie p ierw szą rzeczą, k tórą  
zriąjdtiię w  tej niaprzetrząśnięteij do­
tąd kieszeni jest jed to  p raw d a : ci, 
k ió rzy  zam ierzają  ukraSć b ry fen lŁ  
nie nr/iHiwladtfią o tem trlerwej, ani 
nie. m ówią o socjalizmie. — iRacaej 
'oy triu się odgrażali — doda i po­
w ażnie.

Tam ci aw a j wjrirszyji się g w -’- 
to w n ie . nie k s ią d z  c ią g n ą !  •

— A\'ierz.oie ini — my znam y 
mniej hrł> w ięcej tjjeh kidzi. ’1 e in so - 
-ąausta ite  birtby w stmt<e uikj'aść

słuszne rozgoryczenie m iędzy p ra- 
cow nikanii o w ykszta łcen iu  śred- 
niem i w jk szem . U zasadnienie tego

brylantu , tak  sam o, jak nic ukradłby 
P iram idy OheopSr. Pow im iiśm y n a - , 
toiiłiast odszukać i ezem prędzei w y ­
badać  jedynego człow ieka, k tórego 
nie zna m y — tego jtigrunościa, k tó­
ry  g ra ł rolę policja ma — Tiotriasia.

Ledw ie Ojciec B row n skończył, 
a już pa-jac zerw ai się } w ypad ł 
z  pokoju. N astała chw ila miiozeura, 
podczas k tórej m iiioner gtupil się -na 
k s ię d z a , 'a  ksiądz zaziera! do bre- 
Awiarza.

P o  chwiK pajac pow'rócw 4 pod­
kreślając z w ieiką pow agą każde Po­
jedyncze siowo. jx>wiedzJat:

— Policjant ciagT  jeszcze lezy 
ną sceihc — kurtv7na od togo czasu 
z.c s-ześć razy  i »npw ti się podniosła, 
a fctfi ciągle jeży bez ruchu.

Ojciec B row n upuścił książkę 
z rąk. por w al się z m iejsca i stanąi j 
n ieruchom o z w yrazem  bc«br,ze*nej J 
um ysłow ej bezradności. !

Pow oli, powoli w  szarych  jego S 
oczach z a c ię ły  nngotac pierw sze I

rozgoryczenia  w y św ie tli u s t ę p u j*  
ey p rzy k ład : Do grupry VU. upo.*.- 
żenią zaszeregow ani są rew idenci, 
oiicjalowiS: star. rew idenci, ** siar,
kom isarze, oragj ci insjrektorow ic, a  
naw et i radcy , tj. p iacow nicy  i tc- 
eimicy z ukończonym i studiam i uni- 
w ersyteckiem i, k tó rzy  m ają w y ró w ­
nanie do IV. stopnia p łacy . Jeżeli 
się w eźm ie pod rozw agę, że w szy ­
scy  oficjałowie rek ru tu ją  się z b y ­
łej dy k aste rji s łużby  i podurzędni- 
ków, z  k tó rycli 99% posiada za ­
ledwie ukończoną szkolę ludową, 
lub kilka k ias w ydział-, względnie* 
szkoły średniej, k ry tyczn ie  m yślący  
bsylzie m ógł bobie w ym braz^. jaka 
rażąca k rzy w d a  s ta ła  się urzędni­
kom z w ykształcen iem  średnicm  
nie m ów iąc o urzędnikach z wyk* 
ształcenieni w yższem .

Dla w yśw R tlen ia  zaś tej tak ra ­
żącej k rzy w d y  dodać należy, że 
bardzo w ielu pracow ników  z w y k ­
ształceniem  średniem , k tó rzy  uzy-' 
skali ten stopień płacy, tj. grąpc 
VII. uposażenia po upływ ie 12 lat 
służby, ranżują do tej sam ej kam- 
gorjf p łacy, co i radcow ie -kr-kj&.n. 
triający po 20 lat s łużby  i więcej.

C iekaw ą jest jednak rzeczą, żc 
Mu K. Ż. nie jedną rniarą trak tu je  
w szystk ich  urzędników  k o k jo w y c l. 
Urzędnicy, służący  stosunkow o czas ’ 
bardzo krótki, aw ansow ali po prze­
niesieniu ich z dyrekcji do M- K. Ż. 
w ciągu 2—3 lat po kilka razy  i 0 - 
siągnęli p rzez to  najw yższe szcze­
ble w  hierarchii urzęniezej. Na id 
m iast urzędnikom  służącym  w egze­
kutyw ie i w  dyrekcjach  odebrano 
m ożność dalszego aw ansu, bo a- 
w ans uzależniono od stanow iska : 
kto pozostaje na tem  sam em  stano- 
w iesku, nie m a m ożności aw ansu.

P onad to  przep isy  w ykonaw cze 
M. K. Ż. do ustaw y  uposażeniow ej 
z dnia 9. października 1923 w yw o­
łały zdziw ienie, b o .m im o  w y raźn e­
go brzm ienia ustaw y, przyznającej 
w szystkim  urzędnikom  państw o­
w ym  z w ykształcen iem  w yższem  
jeden szczebel w yżej za  studja w yż­
sze, referenci M. K. Ż. nie uznali za 
s tosow ne w yższego  szczebla p rzy ­
znać praw nikom  i technikom , p rzy ­
dzielonym  do dyrekcji, nie uw aża­
jąc ich za  równow artośclow-ych ) 
praw nikanti i inżynieram i , Al. K. Ż 
N atom iast — jak w iadom o — panu 
wie ci did praw ników  i inzyn.erów  

' przydzielonych do M. k . Ż. szcze­
bel ter. przyznali-

Ja k  dowiadujemy się z w ia ry ­
godnego źródła, w iadom ość tą  w y-

św iatełka — i nagle ni siąd, l i  
rzowącl odpow iedział pytaniem , k tó ­
rego 'znaczenia a!j,olum ic nie niaż-aa 
się było dorozuin-icć.

— W ybacz mi proszę, drogi puł­
kowniku, ale, c.zy wolno mi zapy­
tać, kiedy7 pan straci! s\vo :.ą iżonę?

— M oją żonę? — odparł zduarro- 
ny f»ułkourV»k. — . Urna-da przed 
dw om a miesiącami. Brat* tej .łiwn#s 
o ray led ia t V  ty-erdeń i>o r t  śrmcręi 
tak , że  n iestety  nic snótef śię
z nią zobaczyć.

M ały księżniek podskoczył, ja! 
postrze lony  szarak .

„Chodźcie —- uo! — prędzej! —
— ąrrędzej’ — w ołaf wr ivezw ykt® r 
jmdtiieoe-nri. — Mnsśrrr/ srę j m r  
jiRtTzeć zanska tenas jK\Sfcja-*7"iaf!

U- A i j
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w sia ła  ogrom ne w rażenie w kcłae 
PoseLKich i u senatorów , gdyż zda­
niem ich, n it leżało w intencji ciała 
ustaw odaw czego s tw arzać  tego ro ­
dzaju anomalie.

Kola poselskie i S enat dały  się 
w ziąć na kaw ał niejasnej stylizacji 
odnośnego a rty k u łu  1. ustaw y upo­
sażeniow ej, k tóry  wymienia pom ię­
dzy innymi dosłow nie: „etatow i
pracow nicy państwowa kolei żelaz­
nych", zćpjia: t, jak w projekcie rzą ­
dowym brzm i. .pracow nicy pań
stw ow i koiei żelaznych" Jeśli „ e ta ­
tow ym i praćowtsikami państw ow ych 
kolei żelaznych" mieliby być tylko 
prezesi i \viv ceprczest dyrekcji ku- 
k-iowych (tak określa interpretacje 
n staw y  uposażeniowej z dnia 9
października 1923 rozporządzenie 
w ykonaw cze Mj K. ŻJ. oraz iirzę.l- 
rrcy  M K 7... to gdzieś iest w tym 
1. a rtyku le  u staw y  uposażeniowej 
miejsce dla całej rzeszy kolejow-
a  ów. \ j  szal: ustaw a w łaśnie w 
tym  artyku le  w yraźnie zaznacza, 
i/a odnosi się do w szystk ich  hmk- 
cjonarjaszow  państw ow ych bez­
względnie. a p rzy  tego rodzaju in 
te rp rc tacji ze strony  referentów  
M. K. Z. byliby w szy scy  kole.iowey 
w ysunięci - poza nawias.

Jak  rsas dochpazą słuchy z kó) 
posekkich, to  tę  nieżyczliw ą sty li­
zację u staw y  uposażeniow ej p rz y ­
jęto na w niosek referen ta  Ministef* 
stw a kolejowego.

, W  dalszym  ciągu akcji 'podjętej 
p rzez urzędników  kolejow ych z 
w yższem  w ykształcen iem  dyrekcji 
lwowskiej, odbyło śję oucgd ij 
wsDÓlnc posiedzenie delegatów  m a­
łopolskich dyrekcji pod p rzew o d ­
nictwem  star. radcy  p. G ustaw a 
Flacha, na k tórem  ustalono treść 
m e rn o r ja lu  i w ybrano  dcputacje, 
złożoną z pp. s tar. radcy Flacha zc 
Lw ow a, radcę irtż. Dzickońskiego 
ze S ta n is ła w o w a  i dra D rzew ickie­
go z K rakow a. D cputacia uda się 
do  W a rfz aw y  ceiem przedstaw ienia 
sp raw y  u m iarodajnych czynnikó v. 
N ash  pnie odbyło się drugie ogólne 
U  P ran ie  urzędników  tej kategorji, 
na którem  zdaw ał spraw ę przew od­
niczący komisji p. Flach, p rzed sta ­
wiając dotychczas przedsięw zięte 
kroki i zaznajam ia jąc zebrany  cn
z dalsztm i uchw ałam i l^iftujji.

Pfl!*S! |!? ^ V
(W kutra korespondencja

Śt.m Nta w#iv, 27. grudniu.
( n ó .  P o d  p r z e w o d n i c t w e m  s t a r .  r a d ­

cy p .  L r t t a  o d b y ł  s i ę  w i e c  in ż y n ie r ó w  7 
p r a w n i k ó w  tu k .  t k r ę s u  d y r e k c y j n c g o  
c e l e m  p o w z i ę c i a  u c h w a ł  w  s p r a w i e  od -  
m a  w ia n i a  u r z ę d n i k o m  K o le jo w y m  w  
s t u d i a m i  a k a d e ru ic k ie rn i  w  r o z p o r z ą d z e ­
niu w y k o n a w c z e i n  M. K. Ł  d o  u s t a w y  
u p o s a ż e n i o w e j  z d n ia  0 . p a ź d z i e r n i k a  
1S2 3  j e d n e g o  s z c z e b l a  p r z y z n a n e g o  p o ­
w y ż s z ą  u s t a w ą  i n n y m  u r z ę d n i k o m  i o i :- 
c e r o m  z t y t u ł u  s t u d j ó w  w y ż s z y c h .

P r z e w o d n i c z ą c y  w y j a ś n i ł  p o w ó d  
w ie c u ,  p o c z e m  o d c z y t a ł  p i s m o  im ejsc i) -  
w e t o  k o t a  p r a w n i k ó w  w e  L w o w i e ,  d o ­
n o s z ą c e  o w y s t a n i u  d e p e s z y  p r o t e s t a ­
c y jn e j  d o  m i a r o d a j n y c h  c z y n n i k ó w  w  
W a r s z a w i e .  N a  w n i o s e k  t e g o ż  u c h w a ­
lo n o  w y s t a ć  d e p e s z ę  z  p r o t e s t e m  p r z e ­
c iw  p o k r z y w d z e n i u  u r z ę d n i k ó w  k o le jo ­
w y c h  z w y ż s z e m  w y k s z t a l c e u i c n  d o  
M in i s t r a  k  >lei i e l a s n y J K ,  m a r s z a ł k ó w  
b e jm u  i S e n a t u ,  r e f e r e n t ó w  p o w y ż s z e j  
u s u w y  p o s ł a  M a n a c z y i i s k i e j t o  i s e n a t  s -  
i’Aw <lra B u z k a  i d r a  D o b r u d J e g o .  o- 
r ą z  w y b r a n o  t romisję  c e l r rn  P ło żen ia  
o d p o w i e d n i e g o  in<bhorjatu .

Na w imsck star. radcy S z c /y p c / j i i-  
sk testu w ybrano dwu delegatów , k tó - 
rzvfcy wyjawiaj: do L w ow a i porozu­
mieli się z tam tejszym i praw nikam i i 
H żyuięram  nad ułożeniem 'ncrnorjala. 
U Upricu uchwalone, na wniosek star. 
kom isarza B isio r ąca.# by delegacja 
w iecu udała s i t  dr> senatora dra  Do- 
Arzeckicz.o ze S taa js łan  ow a z prośbą, 
Vy ten spow odow ał ftucrpcbłc/; w Sej­
mie j w

J ć i i i i .
„Oaz. P o r .“I.

iri mm
7 w  z » s i  c f?y ^ ł s ię  p E f *

(Korospaznćen-o.ta. w ł. „Gw&aty P ot-’’)

Pogranicze polsko-sow.,
27. grudnia.

Z C hatko wa dom.tsza - W  mu 
w yższytri sądząc ukraińskim  odby­
ła yśc głośna roćpra u. a z.nansgo 
działacza sow ieckiego Rozerciberga, 
oskarżonego o podeag-pne 1 z a b  li­
stw o  swego tow arzysza, Jconumłsty 
K ulak łicgo .

Rozpraw a m tc iła  yx>ro naj­
jaskraw szego św iatła  na stosunki 
panujące w śród tych działaczy. 
Oto o<karżony R ozenberg, pracując 
w czerezwycfcajce róuinoc'eśnSo 
piastow ał p rzez  tlh iż s /y  cza« urząd 
uac/ehtego kom isarza aprow izacyi- 
itego w Rosji południowej i — tak. 
zazw yczaj — korzysta ł z tego' jŁa- 
nowisk . dopuszczając się o lb rzy ­
mich nadtiżj ć,

Rów nocześnie w  sąsiednim re ­
jonie konrls^r/eni ap tow izacyjnym  
by? w ym ieniony KtilakHi, k tóry  zd e ­
m askow ał Rozep.bcrga. w  następ ­
stw ie czego ten  ostatni zosta ł usu­
nięty ze stanow iska kom isarza, po­
zostając jednak nadal na sbiżbie w 
„cze-Ka1'.

Aby zem ścić się ua s c  ym  p rze­
ciwniku, R ozcpherg  tak  zr-ęcznfe 
pod,swa? oskarżenie Kułaklija, iż 
w ładze w ydały  rotzkaz a resz to w a­
nia go. Sprow adzić aresztow anego

z  Odesoy do C harkow a im ał sam
Rottenberg, jljfo  naczetm k eskorty . 
K orzystając z tej sposob rości Ro- 
zenberg  w drodze zastrzelił swego 
w roga. tŁumacząc ten czym w 
swem dorsiesienkt usiłow aną licie- 
cztką Kułaiidri. f  ttm aczeaie to by - 
łoby  'iznanc za w y s ta rcaz jące  . 
tx>wiem takie metrderstw-a są  w śród  
urzedniiców sowicc?ckź' na jsw ykler, 
szem zjawbJriem , — gdi^by <a,t b y ­
ło najsLspiło „tarcie re so r tó w 11. K«- 
trrkJu „p racow ał11 bowiem w esere- 
zW yczajce kjjtywskiej, a R ozenbeig  
podlegał czere-zwyczafce w  O des­
sie. „Kijów" zatem  ują‘ się o sw ego 
..w.jpółpraco wnika11 i w szczął do­
chodzenia. k tóre wyi/ażały', iż ż a ­
dnej próby tfcieczki zc s trony  Ktt- 
łaildiego nie bjKo, a R ozeiiberg  cro- 
kortał m orderstw a  -z zem sty .

N ajw yższy  sąd skazał Rozeuber- 
gu na kare  śm ierci, b iorąc jednali 
pod uw agę jego „pochodzenie pro- 
le tartack le" oraz zasługi na poru 
zw alczania kontrrew olucji, zm ienił 
mu k a rę  na 10 h t  wtęzionik', od< 
której rów nież uw olniono go na 
podstaw ie am nestii.

W  ten  sposób m ordercą sw ego 
towa-wysr.;. o trzym ał m ożność w ol­
nego pow rotu  do sw ej ..pożytecz­
nej .pracy11 gronie czeListów ,

Wfeiki książę nacti< r

w p&iacu hr : T fsźi^w ltza p-od Paryżem.

;  MAŁY FL JI.L IO M

m  ś f ite i:j si f iM A
Mimo znacznego  podw yższania 

tairyfy Kolejowej, ruch pasażerski 
na kolejach był podczas świąj. bar., 
dze ożyw/iony. P rzedz ia ły  drugiej i 
trzeciej Li asy  b y ły  tak przeoełnło- 
ne, ze m nóstw o podróżnych  iriusia- 
lo stać sta ko t y tarzykaoii, tylko 
przedziały  k łasy  pierw szej św tccPy 
p rzew ażnie pn&feamn Jakby 
dfe#ew»5ĄC się tego nie opalano ic h ' 
i nic ^oświetlana. Naogół jednak na- 
leży stwierdzić., i i  w w agonach 
najcjreściej jesi fajszmo jak w łaźni.

R tłdj pociągów  był naogół n o r­
malny. T ylko na koiejach oodgOr- 
skicli b y ły  z pow odu wielkich śn ie­
gów opóźnienia, stosunkow o naw et 
znaczne, Nu linii N ow y Sacz— T a r ­
nów  Skutkiem tych opóM ień po­
dróżnym  >adącym na zachód ucie­
kły  w.Tzysrkie pociągi pospicszr.4 
W  restau racy jnej sa li na  dw-orcu 
tąmio.w.rski.m chwile oczeki wanta 
sk racaia  pasażerom  szopka, mało 
znana raieszdoińcoin Wk-lkopolslci ' 
Pom orza, k tó rzy  tegó roku licttnie 
na św ięta do M ałopolski zjechali. 
Wida-ć stosunki m tędzydzielnicow e 
staia sńe coraz serdeczn.ejsze.

T>o długiej a żnrudnej podróży 
sta jem y na dworcu lwowskim. Je- 
ęzcze noc — ale dw orzec, pełny  jhk 
zw ykle, w re  ruchem  i huczy zgieł- 
kun sw ego potężnego życia. T ram ­
w ajów  jeszcze niem a, b ia d a m y ,n a  
chwilę w  salt retstairracymei. G łow y 
sennie opadają na piersi, zaczyn.dą 
się k iw ać. Idyllicznie ćw ierkają  fru ­
w ające po sali w róble.

W tem  rozlega sfe po tężny  dw u­
głos pebbPkich sy ren  fabrycznych. 
W oła uparcie, donośnie

To Lwvów' wbtajc do zw y k le ’ 
pracy .

Św ięta n rn ę ły .

W gaz’ecic „Ruś’ , w ychodzącej 
w Sofjl. czy tam y  v.y\viad. k tórego 
udzielii b. a tam anow i dońskich koza­
ków gw jl K rasnow ow i. b. Av6dz na- 
CTchty wojsk carskich, W . ks. Mi­
ko |ajj M iko 1 ajewica-';-.

Jest w  obecnie p rz tw ó d cą  r0- 
•ATj.skieb cin igrau tów  . monarcriś-'. 
stów . m ie sz k a 'w e  Francji w m ająt­
ku krew nego swego. Polaka kr. 
ryszk iew icza, b. oficera carskiej 
;wvp.rdji >od Paryżom , a dedać9na- 
eży, źc hr. T \-szkiewicz ożeniony 

jest z siostrzem ca M ikołaja Mikoia- 
;cv, icza, có rką  jesgo b ra ta  W ks 
P io tra Mikolajewdcza.

Mikclaj M ikolajewicz zam ieszku­
je obszerny apartam ent. umcWowa- 
Sy skrom nie. P rz y  pałacu stoi apc 
cjalnie g jsidgw ana cerkiew ka, jak 
wiadom o bow iem . M ikołaj Mikołuje- 
wżez jest bardzo rafigfjny, 3 .  wóeiki 
książę nie m a prpy  sobie żadnej 
śużiy , prócz rta ru szk a  g e u e u łu  S ta ­
ła, b. adrufań'ti Mikołaja.

A tam an K rasno w w  rozm oyPc t 
M ikołajem M ik id a jcw rtem  zApytał 
p rsedew szystk iem  o jego sto simek 
do obecnej sy tuacji W Rosji.

W ielki książę odipo aioctzi; ’ .
— Naj\v-ażuleiszy.m ceiem całej 

enneirącji rosyjskiej jest uw otnictie

Rosjt ed  bolszew ików  W m rzę g łę­
boko, zc w ładza  sow ietów  obalona 
b idzie  silami w ew nętrznem i bez 
obcej pom ocją

V/ p rzyszłej wolnej od. bolszewjt-i 
kó>v Rosji nie będzie paijowala 
zemsta za daw ne k rzyw dy . f)b;e 
ąrmjc rosyjskie, ta, k tó ra  jest obce 
rae p o za^  grearicami osozyzsiy i ta, 
która zwie się dziś „czerw orat" 
zleją się w  jedno i s tw orzą  potężną 
artnję — osw obodztciclkę O jc z j^ n r

Dziś nfe czas jeszcze mówić o 
kandydata, n na tron Rontanowyoii 
Zagadnienie tu rozstrzygnie  sama 
Rosja.

- -  W io rs t niezłomnie — mówił 
Mikoiaj M ikotatcw icz — że ceik icw  
rosyjska w yjdzie zw Tcięsko z cię.ż-
mei waiki, 
m i, swetni 
ko tkw iąca

jaką toczy  dziś z w roga- 
- w iara w  Botga. głębo- 
w duszy7 rosyjskiego ng-

rodu, potnrfże nam  do zw w oęshya.
Wiem o tern, żc iimc moje jest 

s'ztaudare;ili ruchu narodow ego w 
RoNii.

O cv madejdżie czas. gdy usłyszę  
głms Rosfł, w zyw ającej mnie — jga- 
hać sic a,ni chwili me będę i z B ożą 
piOTitocą spłacę św ię ty  obow iązek 
przed ojczyzną.

c d iw srza  g ów  ą roit; w n *f-w- 
szej ś ti3 'bardz ej a trak iyjntj  
k o tn e d jo  fa r s ie  v/ ó  a k ta ch  p. (.

«  Bapjs!tK« i RspspińiBi M1 H*a
( ^ a r o d j a  „ T r z c ć l i  S l u t i s S i i i e t a r ń i f A .  R ł n m a s . i . )

W

Tars.

tesisfa
!f. §185 isnUfii

Lwów! 27 rnjdnia.
tjp.) Ku uczczeniu' pam ięci p ierw sze­

go picz} u e r  tu KzeczyDOspotitej Kp. G a­
briela N aru tow icza lako w pierw szy ro ­
cznicę tragicznej śm ierci mzadzi} k ttjit- 
fct obyw atelski w sobotę 22 grudnia b r 
uroczystą  Akaiłemię w sali ratuszow ej. 
>Vśród 1,‘cznic zebranej publ.cz:,/ości ja ­
wili się ta&że reo-ezentanci śwtaita ojj- 
hjy.lhuebl z prezydium  M ayistraiu  prez. 
Neumaunemi i w icepreg. Cblamtalca i  
wnjsko-w)ścf Ben. Lirrde, , gett . TnurfKc. 
rek to r r a f  i techniki! FaJw»óskl. prtrfeserc 
V ic F n iw ersy te tu  i liczni reprezetbanio’ 
‘Ri-hKtucjf społecznych i kutt-jrahjycłi.

G bchód .zaga if redak or I ttshowmcki, 
. li jrEkteryzui.»ę śwńedazrą postać n rezy- 
d»-nta, mocne przcnMSnv4euie w ygłosi’ 
poseł Atiasz. p. K rattsów na iydaKK&tk na 
tę  (deeru 4 spuściznę, pojednania i 4kjz ■ 
•niercsow ticj shrżł y  O jczyźnie, k tórych 
kr.tp.-wow.uae i w prow adzenie  w życie 
narodu wżnno być jedynie gc-Jaym hol 
dcm rwnucci nterwiwejro presydeatfr i 
ekspiacją spoleczeftsłw p za tego trag i­
czną śnifcrć, za ten czym w yrosły  z 
ped toża rdeuawiści. — Prof. K rzyżano­
wski v /yw arf gfębokie w rażenie reey - 
cją ut.wyrów Staffa I R esiera  „Do p re- 
zyUenita Na>nrtcrwic»a' ‘ j „Kordjrm w 
tw iziem iscji k a te d ry 11. Zespól soiisstów 
iw ow sktego Tow . ittuzyfesnogo odśpte 
n r.t kan ta tę  Muniiisalci i g iorrarskiego.

N astrój wicczoTO byt pełen powaip 
i skaptwuia.

na obran a, p raszcze i b o s t jn r  y po t»Ka- 
zyjnie niskich cenach IC SFtfJ S lI S K /  

P a ń sk i*  I L a ,  Hi p ię t  s . 12:5
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Zjednoczona korporacja 
bałtycka S. A,

Lwów, 27. grudnia.
'Jedną z pierw szych placówek 

zasraaricjm ego handlu w Pofecu by ­
ła założona jcsicnią 1919 r. w W a r­
szaw ie polska ni ja spółki akcyjnej 
Z jednoczona K orporacja B ałtycka 
{Unii ed Baitic C orporation Lid. 
London), f iija ta pow ażnego ąiigie!- 
.skiego przedsiębiorstw a w 
kilku hit doprow adziła  Jiczibę p u L 
stóch urzędników  przez >nią sarną 
w yszkolonych <io 100 i obję-a sw ą 
działalnością cały  szereg  gałęzi 
łiandi-u, w ykazując p rzy tem  zrozu- 
u.uenie isto tnych potrzeb  Polski.

B ardzo pow ażną część działalno­
ści Korporacji obok im portu to w a­
rów  kolonialnych, oraz- olejów i 
tłuszczów  potrzebnych- rdla fab ry ­
kacji mydła., stanow i - zao p a try w a­
nie łódzkiego p rzem ysłu  tkackiego 
w  baw ełnę. W  tym  celu korporacja 
w zięła udział w założeniu spec.iu.i- 
uego tow arzystw a  akcyjnego: B a ł­
ty ck a  Kompania B aw ełny w Ko­
penhadze i u trzym uje dobrze zo r­
ganizow aną fjlję w  n i,-L o d z i

K orporacja podejm uje się usku- 
tcc; niać w  Polsce w y p ła ty  p rzek a ­
zów  m urkow ych z poleceniu zag ra ­
nicznych baniićw . O bok tego .roz­
w inęła na szeroką skak? w yp ła tę  w  
Polsce przekazów  w  efek tyw nych 
dolarach.

K orporacja  u trzym uje sta łą  re ­
gularną kom unikację okrętow ą 
w łasnym i statkam i m iędzy Londy­
nem, Gdańskiem . L ibaw ą, R ygą i 
Rewlem p. n. A ngielsko-Bałtyckiej 
Linji.

K orporacja nic szczędziła trudu 
, k o sz tó w  dla stw orzenia w  W a r­
szawie i w kiSkunasm prow incjonal­
nych m iastach Polski sprężystej o r­
ganizacji w celu u trzym ania regu­
larnej kom unikacji m iędzy G dań­
skiem i A m eryką p. n. „Bałtyefeo- 
A inerykańska Linia".

! T r a m i i f ą j a r z ®  . l w o w s c y  1
Przydałby ssę wasn profesor z Loiiśfynsu!

?DEALNfc MIASTO I IDEALNY KONDUKTOR. — PROFESOR  
TRAMWAJOWEJ GRZECZNOŚCI I JEGO 3(1 TYSIĘCY UCZNIÓW. 
SUROWY EGZAMIN Z PRZYKŁADAMI. — DW AJ PASAŻEROWIE, 
OKNO I KOBIETA Z FAŁSZYWYM BANKNOTEM. — CZY SIĘ U 

NAS WYLĘGNIE SAYIDGE?V
Lwów, 27. grudnia. a o to, c zy  okno ma być o tw arte ,
-   1. rt • • i , •«

Ili Ii 
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Lwów, 27. grudnia.
Troska o napraw ę skarbu  Pań­

stwa jest nietyiko udziałem  Rządu, 
h!c i poszczególnych obyw ateli R /e. 
czyipospoKite.i, sięgających m yślą po­
za w łasne podwórko, iwasnący.h  
i ze sw ej stronę przyczynić się do 
iigruntowattła podstaw naszego by­
tu. Ustabilizowana wakrta polska 
spowoduje zbawienne steurki dla 
wszystkich: powstrzym a wzrost
órożyzjiy, w yw oła obniżacie cen 
materjatów pierwszej potrzeby. u 
łatw i życie ludziom, uginającym się 
dzisiaj pod brzemieniem ciężarów 
nic do zniesioma.

Wite o teon bardzo dobrze i le­
karz stanisław aw sld. jdr. Mirksysm- 
'-Iia.il Alondszejn, który w przęsła- 
nym iton serdecznymi apchi, zw ió- 
coitym do rodaków, w zyw a ich, by 
nie łiczac na obcą pomoc i pożyczki 
zagrantestae, sami dobr<ywotaJe, a 
rychło przyczynili się do ngruwe- 
w ania skarbu Państwa.

I>r. Mondsscjn proponuje, by 
w szystkie wofaie zaw ody złożyły  
w Polskiej Kraj. Kasie Pożyczkow ej 
bodaj Po 3—5 efektywnych dola­
rów, kupcy po S— ś0, przem ysłow ­
cy, właściciele dóbr czy  w iększych  
posiadłości po 109—3<Mł j w yżej, toż­
samo spó5ri i przedsiębiaj sewu aiccyj 
iic, handlowe, przemysżuwo i robot­
nicze.

(f) T ram w ajarz  lw ow ski — jak 
n iestety  wielu kmycfi fumkoJauurtrj- 
szy  z działu „użytsazności ęnublicz- 
nejf’ — odznacza się p rócz  p o d arte ­
go miKiduni, sk łonności do nic w y ­
daw ania resz ty , połączonej z w ro ­
dzoną dobrodusznością — takzc 
specyficzną „nerw ow ością" w sto ­
sunku do publiczności, wytasdowu-.1 
jącą się nieraz w  zupełnie liiepu- 
irzcbnych  iiicy-dterłfcaoh.

. O tóż publika nasza, zahukana
przez „pana od elek tryk i", zc zdu­
mieniem u słyszy , ż e  jest takie 
m iasto, w k tó rem by  się p rzesz ło  20 
Lw ow óiv pom ieścić m ogło, w któ- 
rcm ru d i p a rn ie  w p ro s t szalony, a 
jednak konduktor tram w ajow y .fest 
tain w zorem  grzeczności i usłuż­
ności.

M iastem  tym  jest — Londyn. • 
K onduktorzy londyńscy  zaw dzię­

czają sw oje „dobre m aniery" nie­
jakiemu Jerzem u ■ Savidge. Mąz 
ten, satn z Zawodu konduk to r, do­
św iadczenie 30-lctnicgo rtfccowania 
z publiczności, zuży tkow ał gwałt 
w ykszta łcen ia  m łodszych  (kolegów 
na w zorow ych  konduktorów . W y ­
puścił on w  św iat (wz-gl. „w  tram - 
w a D  aż

30 tysięcy elew ów , 
z Których każdego podda’,vał ści­
słemu egzam inowi, zadając np. oy~ 
tania tego rodzaju :

—  Dwaj pasażerow ie k łócą  się

P rzy tem  każdy  zapłaci już dzi­
siaj podw ójną zaliczkę na podatek  
m ajątkow y. Nie w ym ienione tu 
osoby p ry w atn e  bez istotnego za.- 
wodu, dalej urzędnicy, w ojskow i i 
fur-kcjc-narjpsze państw ow i, a zw ła­
szcza prywatni winni złożyć każdy 
v- odle sił- pewną kwotę w marce 
polskiej. W  ten sposób i jeśli W iel­
kopolska -  w co nic wątpię' - -  pój­
dzie za -naszym nrzykładem, zbie­
rze się znacznie w yższa suuia, ni- 
żti Bank emisyjny w pożyczce do- 
s-‘ae może. Polska Kraj, Kasa Po- 
r  ezkowa w ykaże w gazecie co- 
1 - o.incj miejscowej wszpstkich i- 
inierr-pe, by raz dać tem przykład  
Jrugim- powtóre tem sam em  napięt­
nować ociągających się. U czynić 
'<• każdy’ musi jak najprędzej, w  
przeciągu tygodnia czy  dwu, bo 
„his dat. ąui d lo  dat".

lako pierw szy składa dr. Mood- 
szejn w stanióławerwskiej P  K. K. 
P na ten ce£ S dolarów. Nie wątpi­
my. że znajdsrie on liczsiych naśla­
dowców. Nazwiska fch ogłosim y  
z uczucksn głębokie j o  zadow o­
lenia.

czy zatnknfęłe. Jak  rozstrzygnie  
konduk to r?

Albo:
-  BicdiM kobieta: p iąci za bilet 

j e d y n y  pieniądz, jaki posiada, i tci, 
okazuje się fałszyw y. Co ma zro ­
bić konduk tor?

bavidge kładzie nacisk na z ro ­
zumienie przez kaiłdifefora swej 
roli:

nie no-., <fe'a tabakiery... nie pu­
bliczność dla konduktora — 

lecz odwrotnie.
Złote słow a. , U nas w pierw ­

szym  w ypad k u  konduktor zadecy­
dow ałby  k ró tko :

— Ta ciś si pan do ęhcJjcry! 
Okno ma być zam knięty i sz-lus. 
■iak si panu ni -podoba, to pan sy  
siadaj na  aueroptan!... Tam  pan 
bedzisz mia-ł dosyć luftu! y

A n ie s z c z e ln e j  n ie w ie ś c ie  z T a i-

y\vą pow iedzm y 50-tysiączką 
(czy są  tak ie?) nie- rzekf-by może 
ani słów ka, ty lko  obie (tę. niew ia­
stę i 50-łysrączkę) delikatnie ze ­
pchnąłby na b ruk  uliczny.

Ale moiie nie jest tak  źle? Może 
i w cieniu lwow skiej rem izy  tram ­
wajowe] w ykw ita  jaki tlomoroSiy 
Sayklge, k tó ry  w ykształci idAnnc 
picitńę lw o w k ie h  kpndułitc-rów? 
Daj Boże!... w zdycha u tuąsza pu­
bliczność.

zniffluł hheuii Mm,
' illIfilRtllSSEłltlHl.

Lubaczów , 26. grudnia.
(h.) W  Zapał o wie pow. Lnba- 

ców , znaleziono onegddj ran o  na 
strychu  m artw e zwłoki 2S-lełniej 
Matii Prew edy, którą źamoriiowa- 
no topem narzędziem  w nocy w 
eząśie snu.

W  toku dcclłodzeń ustalono, że 
śp. M arta u trzy m y w a ł^ ' stos hu ki 
m iłosne z parobkiem  Milcotajein Ku- 
raczem . W  ostattiicli ł cnasach Ku­
ruc/- począł M arię zaniedbyw ać na 
ko rzy ść  innej dziew czyny. O ncgdaj 
\v nocy. jak stw ierdzono. Kuruca 
nie upał w  domu. lecz chcąc sic po­
zbyć niew ygodnej kochanki, wpadł 
na strych , gdzie tutą spala i siekierą 
zam ordow ał ją. a sam zbiegi w nit- 
w iidcm yrti k icn inku  NTmo cncr- 
gścznych poszuidw an spraw cy  m or­
du do tąd  nie schw ytano

w  k in o te a t ra c h
IEV*“ i „APOLLO “O I I S  P R S M I i R A
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P Ł O N Ą C E  S E R C A
SSla USay, G ajdanow i G ła s s o c e s - , J a n n ir .g s  odlwarz ią główne role

m  l r > m .
Lwów, ?8. grudnia.

W gmachu okręgow ej Komendy Po). 
P aństw , przy ulicy K opernika od­
by ta  się w wigilię Bożego N arofflrada 
uroczystość gw iazdkow a dla niższych 
fiiukcjananirszów , rezerw y^  okręgow ej, 
komendy i resz ty  przodow ników . U ro­
czystość tę zaszczycili sw ą obecnością 
okręgow y kom ei.dant inspektor W iezyń- 
ski, nadkom isarz dr. Kruczek, kom. Kitis, 
kotnen-dunt szkoły  śc ro d a  kierow nik Vh 
kom isariatu  podkom isarz K ochanowicz 
i inni. Do uczestników  ’ u-roczystaści 
przemówili w podtiiosfyich a serdecz­
nych słdw ach inspektor W iczyński, kotu. 
Sereda, puczem  jeden z posterunko­
wych podziękow ał przełożonym  za  u- 
dział w uroczystości.

G w iazdka dla -aiżiszych iimikcjona- 
rjuszów re.tcrw y plutonu konnego III. i 
V. komśstsritirtu Policji państw ow ej odby­
ło się w koszarach  P. P. p rzy  ulicy 
K ażm ierzowskiej. W  n;,...zvstości wzięli 
udział: kom endant ok ręgow y  inspektor 
W iczyński. kom endant na Lwów -ir.iastc 
'-isnsktor Lnkotnski z zastępcą dr. Tor- 
wińskim, podinspektor M iesow icz, kie. 
rów nicy III. i V. kom isariatu  nadkomi­
sarze  B iożyński i B iałkow ski. naJIt. Ko­
zakiew icz, kom Sędzim ir, podk. Kajdan,), 
komend, reze rw y  j plutonu kon. kom# 
óiecki i iniH. Do obecnych przem ów i)' 
inspektorow ie: W iczyński i Lukotnski. 
w skazując na ciężkie obow iązk i.' k tó re  
spełniać ma policja polska dła dobra 
Państw a i ogółu obyw ateli. Cala itru- 
C/.ystn.ść cechow ał nader podniosły ;l 
zarazem  serdeczny  nastro i dzięki ztia- 
k-omrtci reżyserji kom. S teek iczo  

• 0------

Tragbzna śmierć 
młodego ułana.

Lwów, 28. grudnia, 
(li) W czoraj rano o godz. 7 pt 

zbaw ił s-ię żs'cia strzałem  braunin- 
gow ym  skierow anym  w  serce 20- 
'ctiii Kazim ierz W ietńaw  S., ułan 7 
14. p. ułanów  Jazłoiwieckieh. syn  
znanego przem ysłow ca i w łaścicto-’1 
la dóbr W m ieszkaniu swern ' p rzy  
Uil. Ossolińskich 11. Denat, w 
picrwsz-j-ch 'dniaidi grudnia, Jako 
relcrat został w cielony do sze re ­
gów, nic o trzym aw szy  podobne 
urlopu na św ięta, w ydalił się sarnD 
wolnie z oddziału i ,zc  w stydu  
przed czekającą go k-arą, pozbawi) 
się życia. D enat, chcąc w ypróbo­

w a ć  spraw ność braitiMiga, od-dai 
pierwszy strza ł w .s-ufit, a drugi’ 
s trzał śm iertelny sk ierow ał 
serce.

( + )  M 'arto być detek tyw em  Słynnyt 
król de tek ty w ó w  Ałłan P m kerton , zmarj 
ły niedaw no w Ijas Angeios. pozostaw if 
2t: milionów dolarów  m ajątku. Nieźle 
się >.v A m eryce powodzi detektyw om .)

( +  ) Żona generała złodziejka. Żona' 
pew nego hiszpańskie t o  ‘generała została  
w P aryżu  ujęta za popełnienie szeregu 
k iadzieży  sklepaw ycłi Była to klepto- 
nmnka. k tó ra  zdołała w ym knąć się z pod 
opieki k rew nych  i dojechać do P aryża .

Zgon słynnego wodza powstańców- 
bandytów . .JÓaiły ftlałf" donosi a Tangc- 
ru, i* R aisud) osZaKkoay przyw ódca po­
w stańców  w strefie tł«zp*6*iciei zraart 
nagłe. Jak prajTwasaceałą. w sketek  u- 
irucia. *

K ronprinj ledzie de  Prn* W schód 
dnich. „G azeta G dańska" ttazo&ł: B. kron- 
prinż przyjął załjrosseiBe IciBui maer;. - 
tów  wschodt:ai-prus,kich aa polowanie 
tx '2ckujc pozw olenia ua w y jazd  Z w iąz­
ki nacionaiłstyesne /.anacrzaTa przy te" 
siiosohnośd złożyć n<u wyrazy '-x>td’.i \ 

O szuka nca \  banłdor. B as Wer yir. 
deński Sandor Kajdii uciekł w perce- 
działek, sp rzen iew ierzyw sz j dopory ty  
sw ych klijcntów  w wyv»kf*Scł 2 milj.r r- 
dów  ker*m austrjad iich .
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Ze św iat. W ti ie d d d ę  w M u a n w  
Syndyka t Jhdenfckarz ł PulsKich odbył 
posiedzenie dla zała tw ien ia  Spraw bie­
żących , poc.ie.ni przew odniczący dr. Yo- 
gel z łożył obecnym  życzenia św ią tecz­
ne, a po przełam aniu się opłatkiem  w> - 
v. .szafa się dłuższa, ożyw iona koleżeń­
ska pogaw ędka. 'V  poniedziałek liczny 
zastęp  członków  K asyna i Koła lit. art. 
zeb ra ł się na tradycy jny  w spólny opła­
tek. P ie rw szy  przem ów ił p rezes p. Pr, 
B .esiadedci, krióry p rz e d s lw i- i^ y  obraz 
pow ojenny fcaltury, nakreślił szerokie 
zadania K asyna i Koła lit. a r t ,  w zy ­
w a jąc  członków  do ich spełnienia wspó! 
neini sitar® Dr. Y.ogsl m ówił o połeże- 

jrmi polityczii£i.-i życząc. aby  w myśl 
•V skazań p rezyden ta  Rzpltej ucichły bo­
jow e hasła  p a riy ftp . a miejsce ich zaię- 
ło  b ra te rsk ie  u spófdziałauic w sp ra ­
wach dobra puw szechneg. Miie to  zeiira 

'nie, urozm aicone kolędami, p rzy  m uzy­
ce p. O sady  zakończył dr. Uójnacki prze 
mówieniem na tem at po trzeby  w zajem - 

'n ego  szacunku i w zniósł toast na po ­
m yślną działalność n o w w y b ra .ic g o  p re­
zesa d. Biesiadecioiego.

Wypłata em ery tu r za m iesiąc s ty ­
czeń 1924 Izba skarbow a wc Lw ow ie 
ukończyła dnia 24 -grudnia br. w ysyłkę 
ostatn ich  przekazów  czekow ych na ra ­
tę  pensji za styczeń 1924 r. w raz  z do 
datkam i drożyźnianyini d la  em erytów  
w dów  i siero t z na-Łyclmiiastc-wym li-“- 

|n:!nem w yp ła ty , w obec czego w ypłata  
tych uaieżytości przez ocłncśue urzędy 
pocztow e będzie ukończoną w najbliż­
szych dniach

K alendarz Technłckl. D y iekcja  P o l­
skiego B iura podróży „O rbis’ w e L w o­
wie, chcąc pi zyjść 7. pom ocą K om iteto­
wi B udow y II. Domu Techników . w yda­
ła w w łasnym  nakładzie „K alendarz 
Tbcfcmdici" na rok 1924 i p rzeznaczy ła  
dochód ze sp rzedaży  kalendarza  na 
rzecz Komitetu. Cena kalendarza  250.000 
mkp. Każdy egzem plarz z a p  a trzony  bę­
dzie w pieczeć Seikbii propagandy  1;> 
imt&tu budow y II. Domu techników , 
ucznć w iernopoddanezj ch.

Kouiitei budow y pomnika „Kaplica 
O rlą t"  na Technice uchw alił p rzystąp ić  
do ogłoszenia konkursu  na pomnik. — 
M ajątek Komitetu w ynosi dw a i pół 
m iliarda m arek polskich ulokow anych 
w  akcjach. R zeczoznaw cy uznali, żc 
koszta  budoi<y pomnika w yniosą 10 mi- 
'ia rdów  m arek polskich. Kom itet, dzię­
kując najserdeczniej W szystkim , k tó rzy  
faleniem  sw ym , p racą , czy  pieniadzmi 
'przyczr n ilf.sję do zebran ia  już istnieją- 
r .e ti, fudnszu, ló w n o c z c ć ilj  :ó .v T : t  -  
•ąco  prosi o łśśk aw c hojne dalsze W  
ry , aby pomnik mógł iifc ty lko być w y- 
razeuj w dzięczności dla O brońców  Lw o­
w a z  listopada 1918 roku —k ale także 
ozdobą m iasta, jako uzieło a rty styczne j 
sztuki.

T ary fa  doroTkarska. w ażna on !’.r 
grudnia 1°23. I. Za pojedyncza jazdę w 
mieście ti. z. punktu' do pankiu m iasta 
bez za trzym ania sic dłużej ni? 5 miAirt 
i bez  zboczenja kierunku drogi dorożka 
parek . 180.000. dorć£ka jeduolc. 140.000. 
Ił. Do rogatek , na Zamek, P 'a c  P ew y - 
afcwcrwy. T arg i W schodrrc WB.JóO— 
2AO.OOO. ITT. Za jazdę w mieście w edług 
czasu: za pierw sze pół godziny- 228^100— 
JOO.OuO. Za każdy  zaczę ty  uałaępuja.cy 
k w adrans 110.000—100.000. IV. b o  i od 
dw orców  kolejow ych z pak. 400.000— 
370.000. V. Do oznaczonych miejsc: 
Z każdego sta-nowisfka: a) na Francow - 
ke (górna część ul. l is to p a d  a L  6 ) do 
ogrodu Kasetki: c) na P ohu lankę: dl na 
Zer ów kę; e> do cm en ta rzy  fancrw.du.ch: 

K fl rr.eżrti m iejskiej: gl sakoły Kadteciaej 
i na Strzębrfcc wofcńc., k l do Pnł^e- 
szczyany : 0  do staw u K arnińskiego: ml 
do ałrWniika wortoctągOTs cr-ro: nl do
i  /tyka S 9koh> - 320. m n zm oito .

Taryfa pow>jtsza  obowiązane w 
d.-.ień J  w nocy.

T ary fa  dla posługaczy bagażow ych 
/jinw ii porfwyżyzena. NK-dawno podw yż 
! / « n  tary fa  dla posługaczy 'bagażo­
w ych im dw orcach Kolejowych zesiaje  /. 
dftior 23 g rS W ą  lir. zaew u  podw yż­
szona. N*««£ op ła ty  w ynoszą: 1) z i
pr,:«utjsięi«r bagażu ręcznego z poiu/ilu 
do wagonu lub na odw ró t za każda 
łKtjukę 24.iK.Ki mit., najmniej 30.000 mk. 
(W e Lwowie 30.000 mk,, najmniej 40.000

nmwy we w
ic.

T i AI R NOWOŚCI.
S>b r a  29 but. „K rólow ą Mosttmar

DWIE FIRMY PONIOSŁY PR ZEZ

L w ó w , 28. grudnia- 
(h). Onegdaj /.jawili się w skła­

dzie m anufakturow ym  firmy ..Tru- 
ding c t Lotnp." przy ul. I egionów, 
oraz w e firmie Juciy Łrnrwischa 
przy  ul. kazim ierzow skiej lle ise n  
M ichdovici i Janek  Schw arz, obaj 
rodem z Jass i pobraw szy  w każdej

W CH SZKODĘ NA 2 TYS. DOLAR

z tych  firm tow ary  na 1000 dola­
rów. zapłacili czekam i, opiew ający­
mi na pow yższe kw oty . Niebawem 
o b i?  finny przekonały  się, że patie 
ofiarą oszustw a, gdyż ęzeki były 
nieważne, w obec czego donieśli o 
pow yższym  fakcie policji, k tó ra  o 
bu ptaszków  przym knęła.

tuk.). — 2) 7a m iesicn ic  e tężk irso  baga­
żu z it łió /Ju  dó w ag lub na odw rót do 
50 kg. (na Podzam czu lub w P rzem yśli 
do ¥5 kg.) 30.000 mk., za naatępne cho­
ciażby zaczęte  a O kg. (wzglęctmc 25 kg V 
•4.1*00 mk. — Wd Lw ow ie do 23 kg. 40 
i j s .  mk,. za  następne choćby z a c ię te  25 
kg. 50.000 mk. — 5* Zn załatw ienie jia -  
dania bagażu 30.000 tr,k. — wc l.wow ie 
4D.(XW inki) — 4) Za zzkapno biJeta koie- 
jow ego przez  bagażow ego płaci -się we 
Lwow ie 40.020 mk.. zaś na Podzam czu 
i w P rzam yśllu  50.000 mk. •

Polskie T ow arzystw o  filazoSiczne. 
W sobotę dnia 29 bm. odbędzie, się o i.  
S. v ieczór w Se-rtiinarjuiu iriozoiiczrtem 
U uiw ąrsytetu  (gm ach posaim ow y) 245 
posiedzenie naukow e, na k tóreni dr. A. 
D om aszew icz w ygłosi odczyt p. t. „Kil­
ka uw ag o psychologii w ojny i uczu­
ciach strachu” . W stęp  dla c /łonków  bez 
płatny, dla gości \vpro\vadzaiiych Mu 

>203.000, dla m łodzieży akauetnl-ckicj mk. 
,50.000.

(h ) Skok szalonego z au ta . P rz e d ­
w czoraj niejaki N. Szym ański, rzekom: 
um ysłow o chory , jadącgfcutem M iejskie­
go Zakładu apr. w yskoczył z ajT.a i Jp- 
sta ł się pod koJa i odniósł ciężkie o b ra­
żenia na całcru ciele.'

( l i)  O g w ii niieszrfauiowy. W  m ie s a k a - 
tutt dr. A ntoniego ( ialtiJtińskscgo przy  ui. 
W uoiiitwśkich S w ybuchł v. czoraj ogień, 
k tó ry  w yrządził szkodę na 40 mdli.
* (h) Z niedoli służącej. W poczekalni 

111. kl. na dw orcu  słów.ny.m znaleziono 
w czoraj b łąkającą się słnżąęę Stefanie 
Maj ż Jankow ie pfew. Z ydaczów . tr z y ­
mająca. na rękach nieżyw e jednam ie- 
sięczne d jiecko . Zwłoki dziecka fflsW J 
w jo n y  do iftsiytutu m edycyny sądow ej 
m aćkę5zaś  a.reś/.towatto.

(U) K radzieże kieszonkow e. W  czaiae 
wykupu p a tu iru  w  L rzędzic  cłoiwt ni. 
sk r a d /  itmo Sch u! imow i B ni ckmajc ro w i. 
zam. przy  ul. Rzcżitiokicj 7 - zegarek  z 
fańciis./.kk tu tvSrit. 150 inilj. — P rzy  na­
daw aniu pieniędzy w urzędzie poc.no- 
tvyin przy  ul. Friedrichów  skradziono 
Stefanów . K ościelniakowi z kieszeni 
p łaszcza kw otę 60 inilj.

X t f jb ir
fit • P>iżar obok Gródka JagieHan-

skiego. P rzed  kilku dniami w ybuchł po­
żar w domu W asy la  P u k ad y w a  w Da- 
bruw cu po w. G ródek Jagielloński, któsjpj 
zniszczył dom, stodołę i stajnię. Szko­
da wy.; łosi 11 mi-Ijardóty,

(h) Napad rabunkowy pod Przemy­
ślem. W nocy ?. 24 na 25 grudnia nap •- 

j d?o na dom Sciiei.łdli Bił 1 er w hloinszn 
< ad Skopów  pod P rzem yślem . 3 ; p ifauu- 
• f ijch  osobników  i po wypiettt w ódki zra 
j bow alir biżtjtcrfę oraz gotów kę, w yrzą- 
| d /a jac  szkodę na ogólną kw otę 5 mi- 
■ bardów .

(li) Ł jęcie rabusiów , W ostakticii 
dniach ujęła policja w M ostach W iel­
kich szajkę bandytów , k tó ra  uzbrojona 
w k a ra b in y ‘ napadała  na gościńcach r»  
kunców  W  skład tej szajki, k tó ra  otsła- 
trrio napadła na powracajs.cyoli do Mo­
stów  Wdelkicłi kupców i z rab o s ta ła  im 
65 miii. i-ł 5 do!arów w ciiadzili: W asyl
T urka . O fcksa Karp. G r/e-gorz Fkic/be- 
rdżriik ws/.t''3cy z* S e łc a  .o r* z  W ^ sti 
!\’aciv 7. Sijfe{licowa. P roc wyafieSio- 
uy tii ar»Rżfr>w;rftn rówyiież. W;a rw arę  
Pódbereżaśk. k tóra  targnęła  się na- a e - 
steruiL^riwego. ostłując przeszkodzić . mu 
w urzędow aniu

(iii t*fbr/.ymia kraii/.łeż u Jubilera v.' 
Saurtkii, W'’fzora.i w  nacv  iiie/najii 
sprry.vcy w iainaii » e  d a  sklep.: jttbłierr. 
&®Ła Mirsl-hfoida w Sanoku i skradli 20 
zcgarl I w  kieszonkow ych. 7 budzików.

20(J w aćorków , 10 bransoletek , nakrycia'' 
stolów e. papierośnice- broszfei, szpilki i 
. d. w artości około jłOO inilj*

PRZYJM UJE RĘKOPISY OO P W  
PfSI ' ATI NA V\ASZVN!E. ZGŁO­
SZENIA W ADMINISTRACJI „GAZETY 
LW OW SKIEJ". UL. PODW ALE L. J,
1 PIĘTRO, OD GOWZ. )—3 5 S— 7. 82J

O t l i ? e I rpdak#*j5
, P . Eugenia Hr. w Dolinie. Nadesn^ne
liatp w ierszyki S4 udatne ale ch a rak te ­
rem - swMim nie nadają  »się do um iesz­
czenia w „G azecie Porannej".

50 przedstaw ien ie  „O rlęcia". Dziś 
ti. w piąteit w T ea trze  We-eMcm jubileu­
szow e p r.ze ittaw ieu ie  w ępaniaiaj sziuk: 
R o sfan d j z p. PcEńslthu w roli księcia 
R-Jchstadu. R eszta  cbsady  tak jak na 
pfentfBrzo.

„ iriib  iJn f"  7. p. .Mannowi. W  sobotę 
śpiew a p. Manri w „Trubadur& e" popi- 

'sow a syrą partię , za k tó rą  zb iera  za­
w sze zasłużone ajpLmzy. „T rubadur" 
w ystaw iony  u nas bardzo  starannie  mo­
że zaw sze Uczyć na pow odzenie.

Zrlżiil aln .utnjcfitoi, e  ineżua naby­
wać ieszcze w T ea irze  V :clk im  I. piętro  
w go jzhiacii od 10 do 12 ' i. od 7 do 8 
.v:e T o rc u .

!'r/edsti?iv ;epja pepularne. Komitet 
T eatra lny  w p&lezuniieniu z D yrekcją 
1 CatWw Miejskich u łożył repertuar 
przcdistaw.ien pcpalarnycii jak następu- 
jc: 30 hm. ..Botlettiu Polskie" L. Rydla. 
6 s tyczn ia  ńKoścłuszlco oo-i Paclaw icfi- 
uii" A nc/.ycs (sc lna  -rocznica „rodzin 
A nczyca). 13 styczn ia  „K rakow iacy i 
Górale'- J. N. K am ińsldega. 25 i 27 s ty ­
cznia ..B eacem  Polsk ie" R ydia. P rzeJ- 
staw ienla rczpoczim aia się parrktuain:e 
o goriz. 3 popeł. B ile ty  na  p rzedstaw ie­
nie daia .30 grudnia (B elicem  Polski,ej 
sp-zedajo Zw iązek T ea tró w  i Chórów  
W iośc. ul. Młckiev,'fcza 2i> a4 5 do 7. 
za w dniu przedstaw ien ia  w  kasie T ea ­
tru WieL-skicgc.

YV sp raw ie  g a rderoby . D yrekcja  tea- 
tió w  zw raca  “ agę, że za  rzeczy ' p rze­
chow yw ane iv garderobach  tea tra lnych  
odpow iada jedynie w tedy , jeśli d ana  o  
soba w ylęgitym ujc się znaczkiem . \V 
przeciw rv in  raz ie  w szelkie reklam acje 
są  niew ażne. Znaczki takie garderob iane  
irmszp, w ydaw ać, trie w olno im p rzy j­
m ow ać bez znaczków  żadnej g a rd c ro b i. *
TEATR WIELKI.

Sobota 29 bm. o godz. 3 „Noc św. 
jMfoołaja".

Sobota 29 bm. o sodz. 7 „T rubadur" .
Niedziela 30 bm. o godz. 3.30 ,,I5a- 

ticern Polskie". «
Niedziela 30 bm. o goifc. 7 „R ięo-

icito*-.
Poniedziałek 3? hm. „T ray ia ta" .

Po iie ;i.-,iv>nV.k 31 bm. o godz. 11 w no­
cy „Noc Sytlw-esro-.Ya".

WmrH-. I sywjSrKa ip g. 7 ..Tosca"

IEA TR  M a EY. ' *
Sobota 29 bm. „S praw a Kai.sera".
M e-tócia  30 bm. „P oso jów ka s-zaka 

m isjsett"
Poniedziałek  31 bm. „P oko jów ki s/m 

tei micisea".
W rerek  I styczn ia  o g. 7K „Sprawa 

Kalsera".

rfM -ąiy a .5° hm. „K rólow a Mont- 
ir .a rtru '1.

Poniedziałek 31 bili. „Królowa Mrmt 
irairtru". z

W torek  1 styczn ia  o g. 7 „Księżni 
czka G iala".

0 in ł  ekonomczny.
OPŁATA OD WYWOZU BHiM- 

MAKÓW.
(T e leu n en  o-d naszego keres-p.)

W arszawa, t7. gtudnia 
(J.) V\’es2io w życie rozporzu- 

ćzenie minist. skarbu w jtprawłc 
wprowi-tKrcraa opłaty v.yvKwovvt:.i 
od  ekara.-rłu ziemniaków. Opłata 
bieraim jest w  w ysokości 50 proc 
zysku wy wozowego.

Obroty p o^a^elito we
W czoraj p rzez  az.ień tendencja 

chw iejna, lekltc zw yżitow a. O oro t 'orty 
wierny.

D ę 'a ry  anieryk . 7 do 7 milj. 50 tys. 
cir-lary ka.md. 6>ś do 6 i wzy J a j t ą  
i:;li!. k c r a iy  czeskie 130 tło 190 t> :-. 
filf.tr szterl. 30 do 31 milj.

Z lało : 20 kor. 30 do 31 rwij., 20 frank. 
2S1Ą uo 29 lnrli., 10 rubli 40 do 41 rui1!.

S reb ro : kor. 520 do o50 ty s„  5 k m . 
austr. 2/1 do 2 milj. 4Ud tys., floreny 
1 i jedna ósm a do 1/* milj., rub le  2 do 
2/1 nłilj.

Gletda h^ow ska.
L w ów , 27. graifria-

T arg  papierów  dwwłdendowyich b. 
ożyw iony . K ursa akcji muogół chw iejne 
Pos.Kikiwa:io B ro w ary , Ct^rfeiłsKiego 
N kfcaiow a.ie u trzym ane. Więscsze tran s­
akcje O aaach. Ja;t' orznie, Lesieiit-
caeh. Lnic i Chybiem . T endencja chws«j- 
r.a. Usp.,-snhicn:c b. żyw iooc.

j TRANSAKCJE W  AKCJACH.
Ui-poteczny "700, 1750, leiDO,

1S25, 1S50. 1900, (1650, i800). P o- 
kretl 200, 210, 205, 195, 225, 235, 230,\ 
25(J. Przemysłowy,' 8.50, 875, 885, 880, 
885, 900. 865, 860. 885, 90C, 95u,i
m ,  975. Z. B. K. 400, 375, 400 425,. 
4,30. N a fta  900, 910. 925, 910, 915.
Rakszawa 10000, 9800 0700. Sicrsza
cl. 400 (375). T t s p y  9*400, 9450. 9*05, 
9500. 'Zieleniewski 29, 27000, 30000, 
Browary 35500. 365o0. 37000, d675C, 
36COO, .36750, (36). Ckouorów 9200, 
('25(/, 9300, 9250. 9175. GsŁidsfcj
2100.. 2125, 2200, 2050. (Jafota 400, 
410, 390, 405, 390 400. warłjciów' 
2900, 2850. 2800, 2825, 2&50. K a rp a - ' 
ił* 1700. MernoArwjfet SOO 825. 85ff,j 
800. P arow ozy 1125, 1100, f i30.( 
1120, 1130. 1325. P ezet 300. 280.
Sfersza g. 17500. 17000, 17250 17750,” 
17400.

t
OBRÓT 3V AKCJACH NIEKÓTO- 

WAFYCH.
K ursa w ty s n e a c b :

A kum  u lato ,’ ,2 ćn . TfwatLil, Bruk;
ger 1400. 1425, Ony^Me 1700, dr. 
I?U0, 17^50, Drożdże G. 1800. 16ł>l,
Czechowice 320, 300,' FSektrowwia
u. S. 260, 250 240. „130. 220, Cm/N i­
na. 26<'0. 3650. 2459. .1 a.worzim
OSfjOO, KAW), 64000. drbbnc 72ooo, 
7or:-oo. 6SOOO. 6700o. óOooo, G a/y  
690CK), (>80(X). 68500, 6756t>, 67ooo.
GSooe.. 68750, * OtiKodtutri 750, 7(Ki, 
FWest.i 1100, 1050, 1075, Len 3200, 
2150,‘2050, 2075, '2 0 0 0 . Lesienice
3-ioo, 25oo, 25óo, MaeliPjd I?5(j

V

/
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N it r a t  \rż£;---fryO,--- H f : .  •-1 O śkus.i W W ; 
1550, 1525, Rad/i\vilF 2 i 00, iżóil' 
2300, Sciiori 135000, 132000, 13,3000, 
Saki o w  Kr. !6c-o, 165o, T erp en ty ­
na 155, 170, 175, W^gl<AV,]\i 31, 32, 
30, Z ak łady  p r/em . drzew n; S tani­
sław ów  ot. kupna 200.000,

Giełda zbożow a.
Lw ów . 27. grudnia.

P rz y  licznym  udziale ogólny o* 
b ró t około 100 ton. , T ransakcje  w 
życie , .iecanacuiu,' ow sie i fasoli kra- 
sej. — Na ogół podaiż -dbtfilta -‘pokry- 
w a  zapo trzebow an ie . P szenica po­
szukiw ana p rzy  shabej podałży. Zu- 
uitcresowauBc dla ziem niaków  prze- 
•njAslowych.

, P rzy jm ując re lacje  dolarow a, ce­
ny zboża nić ; zw yżkują , kalkuluje 
się w  dolarach  pszenica na 2.75, żyto 
1.60, jęczm ień b row iarn iany  1.60, 
o w ie s '  1.41U Fasola k rasa  5.50. Ten­
dencja u trzym ana, usposobienie oży- 
w aF e. >

Pszen ica  . k ra jo w a  ts» 7,1/74 cx  10,1.3 
16—.70.000.000. Żytb, małopolskie 68/69
ex . J525... .11,300^1.1.600.000. .l.ecsmi.en
m ałopolski : b ro w arn ian y  11 —11,5iX>.oOi). 
O w ies m ałopolski 44/45 ex 1023 10 —
10.500.000. T asola ko lo row a 35 -
36.000 000. M ąka pszenna 4(1% „0"
40 .'000 000. M ak a pszenna 55 "!< „1“
50.000 Ó0P. Mąk.l ’r  pszenna 7ii?« • „4“
25.000.000. M aka ży tn ia  W %  ..0"
25.000 l)00. M aka żytnia 70"» ..1“
23.000.0.10. O lręb  nszen . netto  bez w o r­
ka  7.000.060. O tręb  ży tn i ń e tto  bez .W ar­
ka  b.000.000.

Giełda warszawska.
W arszawa, 27. grudnia. 

:• GoitnwhiłT-t-Pijfe^y 6250. 6310, 
6191), f ra n k i ' z ło te  1 
gja 2S0—^ 7 9 * i—282*1—:27tmM.. K0- 
iandw 2370—2365, Lrgfdyń 27500 — 
27159H27432—-26862, ó MOwy ■ Jo rk  
jakAswtówfca, P a r y ż  314 313.750 — 
$167751!, W iedeń  AS. £9, ft7, P ra g a  
185250; 185000, W łochy  272. i l  1.759, 
B n u y  'Z ło te  — , 856 p p ż y c z k a  9.J51\ 
9000, 9100, .-M eronoswka 300, A u s tr . 
kor' 86.000.

AKCJE.
Bk. dyskont, warsiz. 6000. Bk. dla 

naitdlu i pfzeni. 2750. Bk. przent. L w ów  
900. IGoÓ.y.Cerata 350. Eksy. soli potas. 
1P.I100. KiieWski i Scholżć 7.500. . Fr. 
Puls 200. W ildt 900. C ukrow nie: Clio- 
dorów ' 9500, C zersk  21Ó0, C zęstoctce 
5750, Gos ław ice 4080, M ichałow . 3800. 
Firlej 500. D rzew u, prżem . i handel 
1075. W arsz .-to w . kop. w ęg la : 12, 12.300, 
15. C egielski w  Poznaniu  1900. Polska 
NI a ilu 990., Przemysł naftowy 1425. Nó- 
oci 20001 ' L enartow icz  265, 300. Polski 
Lo.vd .450i: 'L iipoi. Ran i. Loew. 1675, 
300(1., M ę4lT«i°w;?kie zak łady  18. 19225, 
Noroiiii 16% , 2 l6o , O rtw ien  4 K arasiń- 
•ski • 700.’ 'O strow iec , zakf. 31. P a ro w o zy  
.SÓip J^b tisk  14P0, Rołih I Z ielniński 1050. 
K... Rudzki,.-! S ka  .3700. S ta rachhow icc  5 
cni. .6650. Sucłiodnjow  3500. U rsus 6250,
1... Zieleniew ski 29500. Ż yrardów  ,550, 
ftfió. H urt 600 B orkow ski 1400. B r. Ja b ł­
ko w scy-••'425. S y n d y k a t ' ro ln iczy 4500. 
.Żegluga 355. Zachodnie tow . 310. 
C hudów  2300. E lek tryczność  4400. Pól. 
T uw : elefctr. 340. HabefbiSch 7350. Ko­
rek  175, 300. P łótno 1250.

k ! V f r h  !  f f * !  *

Giełda krakowska.
Kraików, 27 grudm‘4.

N ew y Jo rk  6800, Iaradyn  29100 da 
1 29500, Pra-ga 195. Tendencja utfzyfnatm .

&ssm sm% &

dniowy F w poszn ie-się  dnia 2 7 -’>;n. W y -.
eieczka SU-iątcczfta w yjeżdża do S ław ­
ska dnia 2ó b7 nr, biiższe dane zostaną 
w najbliższym  czasie p o d an i do w iado­
mości. Noclegi m ożna’ w yłącznie zam a­
w ia ć . W lokalu T o w a rz y s tw a . w dniach 
i godzinach urzędow ych, a to w e w torki, 
czw artk i i piątki od aodz, 19—20 ul. 
Podlew skieao 7, 11 p.

w
\Yalifc Z grom adzenie Ż. K. S. Has- 

monea odbyło  się pod przcw odiiictw cjn 
dra R o llc ia . P o  złożeniu sp raw ozdania  
z  działalności, udzielono absolutorium  
i-.stępującarnu W ydziałow i, a w skład  
now ego w eszli: jako p rezes : Dr. Roller, 
w iceprezesi: M cchel Sold i M aurycy  
Schlesscr jako .sek re tarze : Rom an Igna­
cy i Juliusz B ofite r jako skarbn icy : O- 
skar W itteis i Emil Neuwohneiy jakoreż 
20-stu c/.tonków  w ydziału . D o Komisji 
rew izyjnej weszli: Jakób  Beigcl i Elo 
Blank, a do sadu  ro  zjem często: dr. Bog- 

-r.er, (lf. F insterbuscli i dr. M anner P re ­
zesem honorow ym  tia" rok  1924 w ybrano  
dyr. A. H. Schotza, a członkam i honoro­
wymi Seliga B oraka, M arkusa R ohatyna . 
Mcelila Solda o raz  b. p. T obiasza ;Bo- 
tleka. Spcciałnc też. podziękow anie w y­
rażono pni- Schotzow ej i Soldow ej za u- 
rządzanle zbiórek za zasilenie iunduszu.

BS5S35J

E S ? W
j U ii i 2.

W YBUCH 2 „W YGASŁYCH*
WULKANÓW W  KG LU MB j l .
(0 D eposaa doniosły  o t rz y ie -  

tilu ziemi w Kolumbii (A m eryka 
pot.), k tó re  z ń tszU y ło  4 m iasta  1 
pochłonęło kilkaset ofiar. P odziem ­
ne siły  d a ły  znów  znać o sobie po 
diuższern milczeniu. W ybuch ły  dw a 
w ulkany, uważanie: już za wyfeasło. 
W ógóle pohiocua część  Arnerykl 
południowej, aczkołw w k sibiie w ul­
kaniczna, nic doznała pow ażniej­
szych w strząśhicii od cza sit pa* 
ndetiieKo trzęsienia zierni p rzed  n ie . 
spehm  Stu ła ty , k tó re  zjjćsżcżyło 
stj)!iou W et.czitóli.’ Caracas. *
w‘ fyok'Bióżń,c.iT>i>ył lutssWykie o b ^  

ffti w kataklizm y podzicnm e: P e r-  
sja, Hiszpanja. A m eryka i ‘.lapottia 
zad rża ły  \y posadach, b iły  wulkńr- 
niczuc po dliiższąl nicczJuWowd 
przyipoininają 'rfrićsżkańconi ztcjln, 
żc mioszłkaia na cfcnlcicj pow łoce, 
kryjącioj ca ły  bezm iar ogirla... 1

W ybuch  ostatn i zn iszczył 4 
m iejscow ości »pohrd. Kolumbii. Nie­
sienie pom ocy of iarom  ne/t r ai; ! o na 
trudności, g dyż  erupcja zniszczyła 
jedyny tor kolejow y, w iodący  do 
tych  m ało do^tcpnycli okolic. R ów ­
nież' połączenia tek."foiłióz.«o i tele­
graficzne zosta ły  zerw ane. Ziemia 
popękała, a \  n ie trów ef szerokości 
rozpadlin dobyw ają  się  siite o p ary . 
Z  obu w ulkanów  płynie ognisty  
potok law y. zapalając olbrzym ie 
ja ry  OKolicznc. "W  pdbltżit Gumbai 
grozi zag łada najbogatszej korni liii 
s reb ra  w  Kolimlb(i. jW ybueliy trw a ­

nia. dalej.: , j

<L/p£iT'Ł T
U rząd /ą  się po św iętach  B ożego Na­

rodzenia drogi kurs Jazdy na nartach 
dła poczarkuJfsarcii K  S law slĄ , Knrs *-

OGŁOSZENIA.

fc sa i ly  i praca

URZĘDNIK TARTAKU k aw aler, wplny. 
w yżnaińa fMójźeśzcwego, ż  p iak tyką . 
pós/.uikttjc pbsftdy w ta rtaku  lub p rze­
myśle drzevvuyim.. O fó rty , pod ..Imeli-
geiithy" do A drom istracii. 2563-2

POSZUKUJE POSADY LOKAJA. Co­
dzie u nic jestem  gościom Kawiarni 
W iedeńskiej 12—3. „Stefafl". 7587

...........  - 1 ■ tąą •
ZDOLNE SZWACZKI do bielizny .  m ęs­

kiej za doirrem w ynagrodzeniem  po- 
trsein ie oatjnrlm sast: F ab ryka  bieli-

I Nauka i wychawania

ROZPOCZYNAM NOWY KURS KROJU 
••i -szycia dnia 2 stycznia 1924 „Jolan-

'  ■ da.‘‘, Staszica S, boczna Chorążczyzny. : 
1 2340-18 j

U I m ,  U t e ,  F e i k - H f p K n g
w fjfu cz .J  v* k . f ą  a  l ę ż c j a t i l

S 2kt>‘a tańców, Szeptyckich 9.
Jtfpsey « o d ś k iu iie ^

^  Kupłig. rtir;iądat, zamiana ^

DYWAN PERSKI bardzo piękny l d a ty  j 
do sprzedania. Ul. K iasłctdch 20 u do- 
id rc y  od 3—4. USA

^  M esz itan ia ,  k:k?J3, sk lepy

POKÓJ UMEBLOWANY z  utrzym aniem  
lub bez za Wysokiem \vynagr<xize- 
ttłem notraćhiiy'. ZyłriSżMua: Fabryka 
bielizny , l.copuł“, Łyczakowska 7. '

K 2597'

Rozmaita

ODNOW IENIE CERY, usuw anie zm ar­
szczek, w ągrów 7, (uszczenic skóry . 
Kósńióo, M ikołaja 7. 2513

UNIEWAŻNIAM skradziona kbiażcezkę 
w ojskow ą Jul.larw ) K ocyba tę r. 1884 
w ysiaw łoną pfsek P  K. U. Ldw ów .

2599

-ODSTAPlE-FrŻD RŻAWE MI YNA > -od-
nego, ewerituainie przyjm ę spólutka. 
W kład 15P0 dUhirów. Z gl ci szemra: bo ­
li ot a, 'niedziela- Lwów . B aionuw a 112. 
R ubinek . m iędzy gódzśuą "14 - - 1 w- 
poniedziałek . S ądow a '.Visr.ni":i, 'm ły n  
Zagrody ,ruię(Lz.v godz. 19 a 15. -.72589

R K E C £ X  WsYZYStUWAKI£1» J. j
Znana E-a z dobroci wyrobu OBUWIA 
odznaczona na w ystaw ie Brukselskiej 
zlo yn: medalem w r. 1910, przenie­
siona z ul. Łyczakow skiej 22, na ul 
L e o n a  S a j ł l . - h y  £5V. w yrabia 
n R S S lA / f f f  z pierw .izor/.ęduycb ma-' 
U D U ” 9 i U  te:jał<sw eleganckie, lek­
kie i trw ale , najnowszych wzorów, 

konkirencyinie, pod gw arancją. ' 
Foieca się nadal łask. pamięć. P. T. 

Publiczności — r. sradunkiem  
2332 . I f y r . e i '  Ićnm eittnrskL

Ii!5. FHSZSI
i rezeiw. wkładki 

da tychre. g

pi. Mariacki 4. 
SliłaB elektr. lamp z abażuram i.
~  p a ż E " yF ó ^ o P a ł  u  w  e
p u k o w a , r ę b a n e  po  17,000 0C0 M kp.

W Ę G I E L  G Ó R N O Ś L Ą S K I
p o  35,000 009 ADtp. z a  1 000 Xg„'. 

w raz dowozcDł p rzed  dom dost.-rcza
, ,T E ! I M a “ S k a  z  t ig r . o d p

w e  E w a w ie ,  u f . L e l i w e l o  8
(obok P lccu Akadentiekicgd). — 1 c  . 109. 
L eny  w a ’fl t  '  o^f-Sro : ' y  TtiUa 1; 24 r .

Z w racam y  szczegó lna  uw $g \ 
P. T. Publiczności, i s  n a s z e  
f la szk i  z a w ie ra ja  pe łna  m ia rę  

V  !kJr, i >/, l i t ra

sl© w róciw szy z zagranicy polecam  P . T . |« 
Publiczności jako p o -
d a f i t i  n o  : GafcTaacdkę ii M a m y  
R a k  najelegantsze i R a |m u d n i e j s E C  
s t p t s j e  od najwykwintniejszych do 

najskromniejszych. O g r o m n y  tsr y b ó s ' m o -  
d e S i  B u k i e t t  w l e c z o n e :  w y c h , -  k re p d ó s z y -  
uow ych, jedwabnych, „crep M arocain” i gabard.

istotnie nowości Iminize -Bil w yb orze?
C E N Y  ^ E 2 8 t0 N K U ItE N C Y J ? j|E  J

, M ń t » O H '  G I I I C ^  :
MASASYN KONFEKCJI DAMSKIEJ ^

Lwów, Sykstuska 1.
U w a g a  n a  F i r m ę  ,,C H IC fb  ' 9 S  2343

W

c z y s t o  w e ł n ś a m e  p o  
C fe r ta ć h  h & fc i& m o w y c lnK a im S E E Ł ft l

 ̂po leca  BERTA. STARK

F®a Ś w i a t  P © i l c ^ © c l i
x  . p i .  M a r i a c k a  3 .  .  . .  i  2L

n m m u u m i n u n n n n n y , n n n x n % n t i t t n n

S s - M O J E  P I S E W I C @ ' = I
%  'TYlSPDHlK CSftSzttÓWT OLA (1ZISCI )
^ pud redakcją MARJi BUYNO-ABCTOWEj
^  M ie s ię c z n ic  z p r z e . i y lk ą  p o c z to w ą  1.10 (trutoA D ik k s i ę g a r s k i ) .  ^  

l i s i ę g s i f t s l a  M .  A R C T i  w  W t t r s u a n l e  ' ^

u t ,y Lycx3*wwsfc» X. 2Ó9S

js lak * jfciA a «• JJM m ŻSŁ ww te  s wm *

g  N O W Y -Ś W IA T  3 5 .  s i  J

KX*KX*X44»mitXXKXKXXXX*ttKX*: XX.
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X I .  ^ R Z Y K A Z A M l E i  N ie  k u p u jc ie  O B U W I A
póki nie pe/nken tu ie  się r,o da jaxe«ci. trw t łośei, zpralinesct i te n is ie ’
w r u a n e j  ze j *  J C 5 R im iE ® %  T iis i i tn  ( u b e ł n e k i  ł  l l u m n  i  ł l łiraszam e łaskaw e p rzekona ,tu  sir  ro da p.wwdsiwośai aiaięj& ngo ogtaszłn!
selśdnuści firmy # «  c ^ Ł  Ł #® rff1ł , f  Ul4fr • u jfg u lU S il u • < U W a j t j t .  hez f j y m u  u Mtfini o raz  zsnasii^tau e firm / $. FE DER i nr. dmas SY.CSTUoA

„o- . Okazia Iw ia ten a  fio>
M a tta rfe i if f  § I f g  

4 V  . M a ^ k o r i y s S n l P i  j  *  W  a *  ^  % 0
X  K a iso lid n ie j . I  PTHSkIC i HĘSKIE

F irm a  L .  H & J F F E H  L w ó w ,  R y n e k  4 1

CHROŃ!
WZROK,

OSZCZĘDZĄ
P R Ą D

Ś W I E C Z N I K !
82'onowe z jedwab- 
neroi a b a ż u r a mi  
z bronzu. iakoteż 
ampułki i lampki d i  
' szafak nocnych
mm F̂55L£R
Imw, SyjjsfBRk3 Za.

O  i i  a  ar j  a .  ! -qtę
" S  *,4 0 0 .6 0 0  Md.

sp rzedaje , ittipu.c i przy tnuic w kom is 
używrrto fu tra  ubrania O  J 1 k J  7  A C .  
b,indy etc. f f *  fliitia O  W i l l i  I P «  
M ag azy n  uży> an e j i n o w e j kouFekftj' 

Lwów, ■»!. Kapmnika 16 fi 2<97

phiedw ojftnną z m iedz.anem i czę- 
sJ a m Ę  w  dobrym  stan ic , tor 
6Ó0 m/m kupi Zarząd D o b r  W ło- 

sto w sk ieb ,

I. I .  Mieliła HiMfegfl
p. Opatów Kielecki. 2587

Ogłoszenie,
Dyrekcja Zakładu razowego ,infoi» 

s k i fp z  w e L w ow ie pn<laje do wiadomo- 
ści, Że Komisja w yb-isna w m yśl u- 
ehm aly  Rady’ miejskiej usc&nowita na 
dniu 21 grudnia 1923 n«stę|»ittHcc ceny 
gazu:
U gaz do oświetlenia i opalu mk. 2i*.0tW 

za I mJ
2) gaz w yłącznie do m otor, mk, IW.fiUU 

za I m5.
N alcżyieśct p rzypada jące  do zapła ty  

z  ty tu łu  rachunków  za m iesiąc s r a d ś  i ń 
1923 bez w zględu na term in odczytarua. 
stanu  m ierników  m ają być płacone rc- 
ć.ing p o iw yższw ie j ta ry fy . 1

Inkaso w edłiig tej ta ry fy  rozpocznie 
s«e z dniom 28 grudnia 1923. 25S8

'L w ó w , w  g r-d m u  1923.
DI.RKKuJA ZAKŁADU GAZOW TOO 

M rFJSKreoo.

D la  c e ló w  s t o la - s t w a  b u d o w la n e g o  i Fabrykacji m ^bll 
p ro d u k u jem y  i p o je c a m y  z  n a s ie j  o b f ic ie  z a o o a tr g o n e j  
s k ła d n ic y  n ie ty lk o

umywalnie, garnitury do nośnych stolików, płyty 
dla celów elektrotechnicznych, płyty do wy- 
—  —  kłirfania ścian, płyty posadzkowe —

le c z  s p r z e d a je m y  ró w - H^SZELfiCSE O K & JC IA
r.ież i artykuły dla celów budowi.an.vch oraz sto larstw a 
meblowego i budow lanego, jako to wszelkiego rod za ju :,
O K U C IA  (n arożn ik i) do szaf, drzw i i ok ien  
Z A K K I  zw y k łe , sk rzy n k o w e (K a sten seh ló  ser) i do w puszczan ia  

Z A W IA SY
HAKI ISO L ^ Ż E K

W I E S Z A D Ł A  d o g a rd ero b y
K U m i K i ,  D ik U C lA  do b u n k ó w .

P ow yższe artykuły, pierwsrurzędtiej jakości, pr»30tia. y sta ie i w  naj­
w iększym  wyborze na składzie. Na ź y c z e tfe  ;lużytnv upeclalną  

oferta w zględnie wysyłam y n aszego  przcostn  - icfela.
W ielkopolska 

Huta
LI C  |  Ł M | T ł (  Fabryka sztucz- 

S j n  i a b G .1 1 8  I  nego marmuru.
( j r r u d z i o l e c  p. B ronów  W lkp. 2'6S

CŁYY %Gł .OS/CiS: /a  wiersz b a n t o t y  milimetmwy w igło. eaiach z wy i  łych 20,|9fi Mn., w nadesłane® *6.988 Mn, po kromce 86.099 M|t, u tekśCS< 
fkrenik* reperu dział ckeasa. IłdJ 166.866 Mn„ na pierwszej s tr o ik  I86.M9 M»., za jedno słowa w draOn^ch otłoszenracł *2Jł#fi M» w rnbryco: kanr -
sprzed*/ ib.cw Mp.,-] Łiafi-yasanialnc. karespmaencjc m-jwatoe 2*-th< Mn., r*ia »*sw<fci;iącvch p-ącv 16.669 Mp.. jedna cała strow. w , “głr JW'*1 »a tekn/oa- 
?A.8Cf..ftt9 Mp„ l c*?a stiaaa w czeiej -filrewtwej 116,666 §M. cala strocz pod nagłówkiem IA8»96.66< Mp„ Delftszen^ atrdefce*” e o 25% jrozt, Ogło 
tzenia zatraaicuie o 56% irećei — L * aeł»sacpS: w miejscu zastrz/y w  m, »st»- w i  asabuo stoją, e  i bez numeru doficza się 25%. — '{ OdpowtedziałiMtści

u  terminowy drnk ««lo*z<*r!. nie prry.nutk się. ’

NaieżYtcśC pocziov5ą T ^ r * p n i l T T l  f  'A m ie5^ f zrta 2 ,7 0 0 .0 0 0  TTH.
o p ła c o n o  r^czałtenr!. * *■ L i l i i  s ^ } (ą pocztowy 3 4 0 0 .0 0 C

— Z dosław ą n a  m ie .scu  iob z prze? 
0 0 0  TTlk. — Z i g ran icą  3 ,2 5 0 .0 0 0  M k

7 ci u i: .i r ; f ł io ;  j r.-: rz . Z . Kiełbnsic /L z a  « e  L w o w ie . ' O tT pow  r  .-JtHćifbr! M A R IA N  M A C M A L bK L

t U  ' i \


